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okracj-• ye fronu 
Masowy lldzial 
jąca wi~kszość 

ludności w wyborach. ,. Prz,7tlacza,. 
na'l-odu rumuńskiego opowiedziała 

• 
SIę za iron. tern delDokratycznYDl 

BUKARE .... ZT,PAP. - W niedzielę 28 mar 
ca przeszło 8 milionowa rzesza obywateli ru­
muńskiej republiki ludowej pOSZła do urn wy­
borczych. Są 10 drugie po wojnic - repu­
blikańskie WybOl'y do parlamentu rumuńskie 
go, który tym razem będzie również konsty­
tuantą · 

Do walki wyborczej stanęły trzy ugrupo­
wania polityczne, w tym dwa opozycyjne, 
oraz lista niezależnych. Front demokracji lu_ 
tiowej złożony z Rumuńskiej Partii Robotni­
czej, Frontu Oraczy partii narodo','o Ludowej 
i zjednoczenia. węgierskiego, przetlstawił li­
sty wyborcze we wszystkich 58 Okręgach wy 
borczych. 

ski e wyk.1zaJo d'.17.a dv:"c:'-'plinę i wyrnbienie o­
bywatelskie. Wł3dze robiły wszystko, by u­
łatwić ludności wykonanie obowiązku oby­
watelskiego. W licznych miejscowościach da_ 
wano do dyspozycji głosujących samochody 
ciężarowe. W mieście siedmiogrodzkim Ora­
dea, posiadającym liczny odsetek ludności ka­
tolickiej glosowanie odbywało się już po­
cząwszy od godz. 6-ej rano, by umożliwić 
mieszkańcom udział w porannych nabożeń­
stwach. 

Prowizoryczne 'wyniki wyborów, które do 
wieczora dnia 29 bm. nadeszły z kilkunastu 
okręgów wybol.'czych, wykazują lIrzeszlo 90 
proc. frekwencję wyborczą i pozwalają prze­

• 

widywać wspaniale zwycięstwo frontu demo· 
kracji ludowej, który w większości wspom· 
nianych okręgów uzyskał ponad 90 proc. gło­
sów. 

W okręgu wyborczym Bl'asov, w poważ­
nym centrum przemysłowym, z pośród 119.549 
wyborców glosowało 108,112. Na listę frontu 
demokracji ludowej padło 84.109 głosów, na 
obie listy opozycyjne - około 20 tys. gło­
sów. W jednym z siedmi.ogrodzkich okrę­
gów wyborczych o poważnym odsetku ludnoś­
ci węgierskiej, na 89.545 wyborców głoso­
wało 86.127. Front demokracji ludowej otrzy 
mał 80.423 głosy, na listę niezależllych 3.914 
głosów. Partie opozycyjne w okręgu tym nie 
wysuwały swych kandydatów. 

e zniesienie 

•• 
I 

Premier ~J;oze. i minister spraw z~l'anicznych 
Anna Pauker 

z opatrzen
a 

Pozostałe ugrupowania t.zn. partia narodo­
wo liberalna i part'a chłopska jak również 
niezależni złożyły swe listy lylko W części 
okręgów. Ogółem kandydowało 1100 osób z 
czego do parlamentu wejdzie 414. W całym 
kraju było przeszło 3 t~·~. lokali wyborczych. 
Wszędzie reprezentowane były w komisjach 
vyborczych wszystkie partiie. biorące udział 

zęśc~o 
Cukier, kasza, ziemniaki i wyroby 'pończoszniczo-d~ziewiarskie - w wolnej sprzedaży 

w wyborach w danym okręgu. 
Dzień wyboTów upłynął w nastroju świę-

a n~ rodowego. W całym kr<lju m'1! ! ','cj owa­
no wolę wzmocnienia ustroju demokracji lu­
dovv'C), Zwraca uwa d '? r1.1.:n. masowy udzia.ł 

lud1l:ości wiejSkiej, w tym równieź kobiet. 
Wokół lokali wyborczych w miastach i wsiach 
ludność urządzała spontaniczne zabawy lu­
dowe. 

Premier Groza i minister skarbu Lacu gło 
sowali w fabryce metalurgicznej "Malaxa" 
minister Geon;iu Dey złożvli gl:- w okręgu 
Grivila, w którym w roku 1933 kierował słyn 
nym strajkiem kolejarzy. Minister spraw za_ 
granicznych Anna Pauker glosowała w ob-' 
wodzie bukareszteńskim, zainstalowanym w 
miejscowej fabryce papierosów. Ministrów 
- kandydatów frontu demokracji ludowej 
przyjmowano owacyjnie. Korespondenci pra­
sy zagranicznej mieli całkowitą wolność ob­
serwowania wyborów. Organizaeja V\"Ybo­
rów była doskonała, a społeczeństwo rumuń-

PRACUJĄCY OTRZYMAJĄ WYRÓWNAWCZE DODATKI APROWIZACYlNE ZA 
POWYŹSZE ARTYKUŁY - W WYSOKOŚCI OD 100 DO 150 PROCENT WOLNO· 
RYNKOWEJ WARTOSCI PRZYDZIAŁOW. W TEN SPOSÓB RZĄD UDZIELA PODWYŻ· 
KI PŁAC NIZEJ i ŚREDNIO UPOSAZONYM PRACOWNIKOM. 

WARSZAWA (PAP) - Rada Ministrów Wszelka spekulacja POdwyższenie cen 
'podaje do wiadomości, że w częściowym lub ukrywanie artykułów wyłączonych 
wykonaniu zadania znoszenia reglamen- będą jak najostrzej karane. 
tacji spożycia artykułów pierwszej po- Każdy pracujący uprawni on. d(l) apro­
trzeby, z dniem 1 icwi2mia br. wyłączone wizacji reglamentowanej otrzyma począw­
zostaną z reglamentowanego systemu zao- szy od kwietnia br. miesięczny stały doda· 
patrzenia ludności pracującej następujące tek aprowizacyjny w gotówce, w kw~taeh 
artykuły: cukier, kaśza, ziemniaki i wy- ustalonych uchwałą Rady Ministrów, a 
roby pończoszniczo-dziewiarskie. stanowiący conajmniej pełną wartość wy-
Wyłączone artykuły znajdują się już łączonych .artykułów po cenach wolnooryn­

od dłuższego czasu w obrocie wolnoryn- kowych. 
lj:owym, w dużych ilościach, pokrywają- Wysokość tego dodatku zależna j'est od 
cych pełne zapotrzebowanie ludności. ' rodzaju karty, do poboru której praeow-

Niezależnie od tego, wydane zostały po· nik jest bieżąco uprawniony oraz od prze­
trzebnę zarządzenia dla zapobieżenia ja- ciętnego miesięcznego zarobku tegO' pra­
kiemukolwiek brakowi tych artykułów, ł cownika, uzyskanego w okresie 1 k;.twa<rta­
zwłaszcza w okresie wprowadzenia tej łu br. 
zmiany w zaopatrzeniu reglamentarnym. Biorąc pod uwagę niski jeszcze poz1om 

Bezpłatne czenie chlOllÓ w uz rowi,ska.cJJ 
Małorolni, parcelanci repartianci, możność 

kraju 
bezpłalnelo 

zarshków niektóry..ch kategorii robotników 
i pracowników pl?Zemysłu państwowego, 
administraeji państwowej i samorządowej, 
sądO-wnictwa i nauczycielstwa, Rada Mi­
nistrów postanowjła dodatek ten wy-<pła­
cać robotnikom i pra~C)w:nikom, któryeh 
przeciętny zerohek: mi-esięczny w 1 kwar­
tale br. nie priekraczał 6000 zł. w wysoko­
ści podw~yis7.onej dó ok. 1'50 proc. pełnej 
wartości wolnory'nkowej wyłą~zonych a.r­
tyk~ót; źa~biw.i~Y~ d~ 9000 zł. - w 
~dw:yiszonej ,wysokości dó ~k. 130 p'ro/:!. 
pełnej w.ai:tO'ŚCi wolD.oryiltkowej wyłąew­
nych adY'kuł6.w, ,pracownikOln uprawnio­
uym de g.w.at'3ncjir apr~wizacyjnej - w,y­
nikającej z w~ych ich układów zbio· 
rowych-pEacy -:- w wy5Ok"óśei ok. 11.0 
proc., pełnej '\v.aTtośei wolnory,nkowej wy­
łączony-c~ artyku:łó.w, wszystkim zaś pozo­
stałym p,ra>co.wnikom :w wy:sokO\Śoi IDO 
proc. 

W ten &p~y.:rącŻ/ełlilie":Il1~ffuyen ar­
tykt1łów Z ·~eglamen;ta~l połączooo zostaje 
z pewną podWyZką wynagrOdzerria dla 
prac~w.ników lłajnilZej< za-eabiającycłt. 

Jest to $'t1Z w.:r~~ bieżąevm dr~ie -za­
ru,tdzenie -.oJi@k"'~=Fdzenia od dnia 
~. 1). ~ '~,~K&P,;: ~ ..... ttnające 

na 'Cleb~~ ~ 'Byiiowania 
mąs pl'ael!jący.cn~:r:rtżej !Zar.aoiająeyeh. 

Wpro~.J\T.adzeni:e z dńiem 1 kwietnia br, 
WARSZAWA. PAP. Ministerstwo Zdro- stacje klimatyczne-: w woj. kra'k~wskim - czyn i w woj. szczecłńskimPołe.zYill-i-Tl'Zci:ń· znacznej obniżki ~cłli pQda.tku od wyna­

wia przeznaczyło w 1948 r. na bezpłatne le- Krynica, i Szczawnica, w rzeszowskim ~ sko. grodzeń 1 11Sta'łenie mini·mam wolnego od 
czellie w uzdrowiska~h 140 milionów zł. IwoniC".t i Rymanów, w kieleckim - BuskQ; Na'oezplatne leczenie zdrojowe przewia,u~ PO'da:tkl!l. 'na zł. 9'000' miesięczni-e dopełni 
W ramach tej akcji rolnicy i ich rOdziny w pomorskim - Ciechocinek, Czernia,~ce, je się w br, wyjazd 5000 nieooezpieczonych środków, i'akie w -chw1;Ii ·,O'becnej :m.egą być 
mają. obecnie możność ICC".tenia się w klima- Duszniki, Kudowa, Sądek, Polanica, Solice, w Ub. SIlołt>,cznej rolników lub członków przez rząd podjęte dla p.opTawy war:u-nków 
tyczno.-'.tdrojowych ośrodkach, przy czym Swieradów, Trzebnica, Długopołe, Prze- ich rodzin. bytowanm ludzi prCi'Oy. 

leczenia się 
i sieroty po roltik~ch będ~ mieli 
i stacjach klimatycznych całego 

wdowy 
w uzdrowiskach 

Ilierwszeństwo mają chłopi małorolni, bez- ~";", ..... ,;",;",----,,;,,--,;;,,;,,,,;,---------------------"'I Da'lsza p0pl:awa tyeh warunków jest 

rro
oltyl1i., l}ft'l'celanci, repał.rianci, wdowr i sie- K O b la e t y f r a n c u' 's ·kal e m. a n-I f s to: Ja ą przedmiotem stałe·~ h~oski rządu, a będzie , ' Olla .ąnoż1'iwa, gdy po.w.ię'kszona wydajność 

Rekrutacja kandydatów na wyjazd do u- ~pracy, oszezędoosc i oirriłZo.ne koszty wy· 
zdrowisk przeprowadza 'Zarząd Główn y ,.twOtre~l dadzą ~~ k.ft.. temu, środ-
Samopomocy przez zarządy oddziałów W obronie pokoju - przeciW podźegaezom wojennym ,ki marenalne. 
powia towych i gminnycPl przy fachowej W.y,płaia l.~ch d1'lClatków, w wysokosci 
, .... pól pracy lekarzy powiatowych i ośrO'a-. PAR"rŻ (pAP). - Pod hasłem "Szczęśli- warzyszenia Francja-Związek Raclzi:eeki. ustalonej oddzielną tlchwałą Rady Mll1l' 
kow zdrowia Każdemu z udających się na wa rodziLa w wolnej Francji", odbył się w Przedstawicielki demokra.ty~zn~ch 4}rga~ strów nastąpi po raz pierwszy przy wypła­
leczenie chłopów i członkom. ich rodzin plr.ly Paryżu wiec zQrganizowany przez Unię l iza.cji kobiecych napiętnGwały imperłali- cie wy.nagrodzenią.za :miesiąc kwiecień br. 
sługuje bezpłatny pr.rejazd koleją. pełne n- Kobiet Francuskich, który stał się potężną styczną polityk.ę Stanów Zjednoczonych, IJl'a Wkrtwrenia ~pco.w.trilrom p:r2ebycia 
trzymanie w UZdl'owislm, 1,ą.l)i~1(', zal>iegi ma.nifestacją w obronie pokoju. podlueślając zdecydowaną wolę Jrobiet ,00()'(.'s~1 PI:;>;e.j'ś(!iilw.e~ wl'l7.y~tkie ~ak'łady 
i oJ)jeka lekarsl.a. Za stol~m prezydia'lnym, oprócz przed- francuskich prowadzcnia walki w obt-orue .,n:acy ;łlstyh~ t u.rzędy, za;1,ruc.trriające 

Z d dd ::;tawicielek Unii, zasiedli prof. WaHon, z pokoju . .,Za wojnę płaci naród ~ oswiad- pl':lcownrków uprawn.ion;uch 'do a·prowiza-
arzą y o ziałów powiatowych ZSCh l'aml'cnl'a frontu na,"'odowego, J acq"'es czyja Jeane"e Verm~""rsch Nl·e wolno J l-l' erowa ~ będą chor h d k h "..... < II ""'. cji l'cglamen, towane~.·, w.y.,..}aca pomiędz".' 

,\. yc o ws azanyc Duclos z ramienia francuskie]' partii komu- młm Jriilczeć, lub siedzieć bezczynnie, J ł"" 
Prze' lekarza uzdr'owl'sk a pods' . sta 2 a li ·k-w.ietnia bott. ~u.:om prae, owniJkom od-~ 11 LaWle u' nistyczne]' oraz sekretarz generalny sto- Przyszłość naszych dzieci zależ~l od nas-". O:Yt~-
lonego przez zarząd ZSCh rozdzielnika. Za- ;y pO'wieanitą ~AiJ:~tłcdatek 
rządy oddz. pow. i gminnych zajmą. się :jed- aprowiZ<ł'CY'j'11Y. . 

110czcśnie sprawą Jłomocy l)ieniężncj, ol'p;a,lIi ym-lsJ-a generało' W gre kl·ch z:,c.ji Tlomocy ąsiedzkicj dla l.'od'lin chlo-
"ÓW, ktÓr7,Y wy.ieżd7.aj~!c na leczenie Ił 'zo- dzieci i mło,",zieiy "PROMYK" uka· 
"h1\~ili gospodarstwa i rodziłl~' bez środków ;;,e się ty.m rnz~m wyjątkowo nie w 
t1trzym~l.llja. LONDYN, PAP. - Jak donosi z Aten agen = w 1<t:m ~p(lcz:vnku ]\1 gcnerał:Gw ..... ec. _t-.,. numerze w.tf)D,J!>.~nt-;i'l(łepi-.:JMI..fRO 

D, o'lecz;n~A. zdrojowego c:hlopów.pr~ezl1<1~ cj'ł Reutera, w. ri'lm<>c:h l'eol,ga~i~8cj'i 3<l'l11i'i>' kich. w t@n-_-b.A5z.e$a-szł",.hn_{lIene~_'\ien $R®fl . 
ez;ooo,n'Ćl)-]pl1;ększ'e w-liłolsce ~;Wl&ka l· przenrc),wadz(')Jl~J ..... srzez""rz~.-~l':i1ł~:' • ;iii:;~W==" !!I,,=~;;;.,.~"ł,,"; _===:o:=::;:;~ .• ~uf5;i;' :i-~=""'; 

Nasz dla 
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w procesie czetników 
BELGRAD, P P. -- Przed ~ądem okrę~o-

KC PPR ł CKW PPS stwkflhnją, ie naj 3. CKW PPS i KC PPR polecAją reor-ln:\,ch do Komitetów Wspólpracy. W wy- wyrri w Mostur7e stclnęla grupa czetników 
DOwym e~ie współpracy olm II ··r · ~ - ""' n:~ącj (! J{omi(l'tów Wsnóipra.cy (szóstel, pąd!m nieuzgmlnienia składu pl'rs'Jrt:\lne-
ltotniHy(:h, należy rozwfnąć i p ;: ł~hić ,ł·llj ~d7. p'~rt.vjnych). w ce{u przekształcenia \gO Komitntów Współpracy ostłltecznv je~o z Go'.'!cc1ariczem Beszticzem n.a czele. Oskar 
W1Izystkie formy jednoJitoCr o lowej J zia- . ' ('h ,'oJler~tywne organa harmonijnego skład u~tala I\:omitet WSpÓ1pt'8CY s!opllta żeni llC7.c 'lniczyli podc7.a~ wOJny w wall~nch 
łalaoścL ",~,óI {17il\łania w dziedzinit> rozwoju i po- wyższego. . . czetn ików przec:wko armii wyzwo]eócze.1, a 

W okHto;ie. przygotowania cło jedności d~bjan i a jednolitego frontu. oraz przygo- ~omite~y Wsp~łpr~.c~ powlUuy orll)ywac I P3 wojnie pod wodzą zabitego niedawno 
-.rlt!lhmcyjnej PPR i PPS na C'lI)~O d:?:ia- l j)wania. jf'dności organizacyjnej. posledzema c.:>DaJmme] raz na dwa t~" go- . ł "\'l . wojewody Samarcicza. popełnili szereg 
łalnolei jednolitofrontowej powinny hyć W tym ('elu KW i KP obu Partii ustall!- dnie. l mordf' rOlw i rabunków. Gowedaricz i Besz.-
w,wunięłe tak podstawowe zagadnienia jak il.! skład Komitetów Współpracy (szóstek . r li . . '7 ~ J' kazani na kare śmiel'ci, pozo~tali 
współpraca kół partyjnych, wspólne szko- micl]z" party;nych), przedstawiają sobie Generalny Sekretariat Se1ue/n" 'at (7. •• OS .ill s . '1 . " '" 
lemie członków Pa.rtii, oraz usta lanie no- na'~' :lA~ 'i ('m ~ in;wiska tow. tow. propollowa- CKW PPS I{C prR ;:~ft n." krót<ze lub dluz-zc <,rmmy wlęZI"m . 
-.o zakresu dziahmia i nowych z~dań dla 

!::~~).WSPólpracy (szóstek między- ~11I (!risho becz ... bez .,,, .. 

w zwłlłttu z tym CKW PPS i KC PPR! • C . K'· S · k 
:le:.!i:;::;!no:n :ya:;~;:::i k~er~:~:~ m I e z a n n • a 1- z e a 
ejl tych podstawowych zagadnień: 6 

t. Wsp6~ z~~rllnin kół P~~ i PP~ od- Pras3. amerykańska pełna jest alarmujących artykułów na temat sy~uacji .w. C~i-
ponoszą k:ęs . ępo klęsce 

1rywat C01ł8]Dl1\leJ raz na n~leS!~c. Nlez~- nach. Wojna domowa w tym kraju podsycana i finansowana przez lT?P(mahsto~v 
leime Gd wspólnych z('hran k~l ~artYJ- amerykańskich przyjęła obrót zgoła nieoczekiwany przez tych ostatnich. Armie 
aych. pneprowftdzać raz na mleslą.c z~: Czang-K ai-Szeka lIzbroione i wyekwipowane przez Amerykę ponoszą k~ęsk.ę za 
bremia załogowe ob~·dw6ch. orgaDl~ncJI klęską . Armia Ludowa natomiast, kt6ra może liczyć tylko na s:ve własne ~lły l EO­
part:rln~h z po?ądkl. m dZlenn~~ l re- parcie ludu chińskiego, okazała się siłą niezwycięż?ną. W przeclą~u ostatme~? P?l­
fet.taml.' 111Igodnł(m~ml przez mIejscowe rocza wojska ludowe zajęły ogromne tereny, zarrueszkałe przez b~lsko 150 mlltonow 
kłerowmetw~ partYJne: ludno 'd . Oswobodziły one prawie całą Mandżurię i po~unę~ SIę głęboko na po-
~łllnlJ"c zasa~mcz~ ,:"a,;ę do :oz- łudnie dotarłszy do rzeki Jang-Tse, do rejonu Nankmu l Hankou 

włtDięcla współpracy I zbhz(,D1a IdcologlCZ- , 
BetO kół i organizacji partyjnych. KC PPR Dla Ameryki Chiny Czang-Kai-Szeka wcieleni do armii, nie chcą walczyć. Z na-
ł CKW PPS pnestn:egają, że utrudnianie, okazały się przysłowiową "beczką bez dzieją spoglądają oni na północ ku wy­
lub uchylanie' się właściwych instancji od dna". Od zakończenia wojny z Japonią zwolonym terenom, widząc w Armii Lu­
pneprowadzenia wspólnych zebralI kół pochłonęły już one trzy miliardy dolarów, dowej siłę, która może położyć kres wojnie 
będzie traktowlUle jako łamanie dyscypli- nie licząc wielkiei ilości broni i ekwipun- domowej i wprowadzić Chiny na drogę 
117 partyjnej. . ku z demobilu amerykańskil'!go. postępu. 

Z. Dążąc do podniesienia poziomu ideo- Ale nawet tak ogromna pomoc nie była Miliardy dolarów, "zainwestowane" do-
głeznego szeregów partyjnych i wycho- w stanie zapobie.c klęskom i powstrzymać tychczas w wojnę chińską okazały się po 

.. ama ich ~v duchu światopoglądu marksi- pochodu armii wyzwoleńczej. Przyczyną prostu stracone i wyrzucpne na wiatr. Czy 
trtowskiego CKW PPS i KC PPR polecają tego jest prosta. Skórumpowany i zgniły opłaci się nadal finansować to przedsię-
jNr najwiękme rozpol-vszechnianie form do cna reżim Kuomintangu, utrzymujący wzięcie~ .. . 
wspólnego szkolenia w oparciu o następu- Chiny w zacofaniu i niewolniczej zależno- W teJ spraWIe zdam a . są po~zlelo~e w 
jące zasady organizacyjne: ści od potęg imperialistycznych, zniena- Wa~gtoni~. Koła .W?]s~owe l. polltycy 

a) ujednostajnienie i połączenie szkole- widzony jest przez ludność, a prz.ede I zb~zem. do mch, u wa.za,ą , ze nal~zy w da~. 
ma partyjnego na szczeblach kursów fa- wszvstkim przez milionowe masy ble~- szym. CIągU ł'0magB:c Czang-Kal-S~ekow1. 
bl'tYe'liDych i terenowych (dzielnica, miasto, nych chłopów, rzemieślnik6w i robot~l- Do mcJ; nalezy "': plerwsz.y.m rzędzl~ zna-
powiat); ków. Żofuiuze Czang-Kai-Szeka, SIłą ny podzegacz wOJenny Wlllam Bulllt. 

b) maksymalne nzgodnienie programów, 
'ak najbardziej wszechstronna wymiana 
doświadczeń i prelegentów na szczeblach 
szkół wojewódzkich i (entralnych przy za­
ehowaniu ich odrębnego charakteru. Szcze­
gółowe wytyczne w tej sprawie zawierać 
będzie okólnik Wydziałów Szkoleniowych 
KC'PPR i CKW PPS. JASNE - PORTERY - SŁODOWE 

Politycy ci uważają, że bez natych.mia­
stowci nomocy nn wielką skalę grozI re· 
ż i mowi Czang-Kai-Szeka katastrofa. 

Z drugiej strony iec!Jlak znaczny ~dla~ 
polityków amerykań~kich jest zdama, ze 
clubza pomoc dla Chin nie jest cclowa, 
gdyż byłaby po prostu wyrzuceniem pie­
niędzy. Pogląd ten wyraziła bardzo do­
sadnie gazeta "Washinf{ton Post", która 
pisze: "Nie wiadomo w jaki sposób pomo~ 
amerykańska jest w stanie wycl~~nąc 
Czang-Kai-Szeka z opłakanej sytuacJI, w 
;akiei się znajduje. Armie jego odgrywają 
rolę tylko pośrednika w przekazywamu 
uzbrOJenia amerykańskiego wojskom nie­
przyjacielskim w postaci łupu wojenne­
go". 

.Tak widać, nawet w imperialistycznych 
kołach amerykańskich zaczynają sobie 
uświadamiać, że dolar nie jest najwięks7.ą 
potęgą na świecie. Fiasko polityki amery­
kańskiej w Chinach i w Grecji, gdzie m~­
mo olbrzymich nakładów dolatowych nie 
udało się zdusić ruchu mas ludowycp po­
czyna przemawiać nawet do "twardogło­
wvch" polityków. 

Dnia 26 marca 1948 r. Zl1larł 
ś. t p. 

ZdZISIOM' GrunU/o'd 
pn:eżywszy lat 65. 

Worek złota, przy pomocy którego Ame­
ryka chce ujarzmić świat, iest wprawdzie 
ciężki, ale ma mimo wszystko ograniczoną 
poiemność. "Być może. że nie starczv nam 
dolarów, by zatrzvmać ekspansję komu­
nizmu" - oświadczył niedawno generał 
Pa tric Surley. b.,·1." ambasador USA '" 
Chinach i były sekretarz stanu dla spraw 
wo1ny. W 1~7.yku generała Surley'a ,.eks­
pansja komunizmu" oznacza dążenie na­
rodów do zachowania swe; niezależności 

I P a 1\ s I w o w V c h B r o war 6 w orzed zaborczości?, monopolów ameryk:!!1-
D SK 5kich. 

Nabcńeństwo żałobne odbędzIe lfIę 

" środę, dnia 31 bm. o godz. 10 rano 
W kościele św. Krzyża, poczym na­
rląpi wyprowadzenie zwłok na 
cmentarz na Doły. 

ZONA I DZIECI. 

- To pomyślny znak - powiedziały 
stare kobiety. - To znaczy, re władca 
nasz będzie zadowolony. 

Bladą i milczącą Giuldżan zaprowa­
dzili do pałacu. 

Emir wstał, podszedł do ~iej i pod­
niósł zasłonę. 

Wezyrowie, dworzanie i mędrcy za­
kryli oczy rękawami chałatów. 

Drugo emir nie mógł oderwać spojrze 
nia od pięknej twarzy. 

- Lichwiarz nie skłamal! pIwIe-
dz.lał głośno. - Wydajcie mu podwójną 
nagrodę. 

Giuldżan wyprowadzono. Emir ,ozwe­
selił się bardzo. 

- Rozweselił s i~, Odzyskał hum~r . 
Słowik jego serca pochy lił s ię do róż 
jej twarzy! - szeptali dworzanie. -­
Dzięki Allachowi, burza prze szła nad na 
mi, nie poraziwszy nas ani błyskawicą, 
ani piorunem. Jutro emir będ z ie jeszcze 
węselszy. 

Nadworni poeci, wystąpili naorzód i 
'zaczęli po kolei wi elb i ć emira, porównu­
jąc w wierszach twa rz jego z ks ię?:yce n' 

w pełni , stan - 7e stro jnym cvnrv' em, 
a panowanie jego - l pełn i ą 

OKOCIM, ZYWIEC, TYCHY, GRO ZI I naprawdę trudno nie zgodzić ~ię z ta 
ŁÓDZKI ZDROJ. ELBLĄG, GDANSK i ln .. .,cb OpiIllą . Można nawet wyrazić pewność, że 

rzeczvwiście zabraknie imperialistom ame· 

P O • e c o _ rykaAskim dolarów i sił dla realizac;i ich 
ł ~ I planów panowania nad światem. Narody 

PAN'ST'NOWY PRZEMYSI. FERMENTACYJNY E. potrafią pokrzyżować te plany. . !. ____ :... ___ .. ____________________ ------ J. .r a n i c kl. 

6 7 wać słońcu - mówił, - gdyż kazałbym I Właściciel herbaciarni obej~zał się. i 
mu dzisiaj z~jść wcześniej . na twarzy jego odmalo:",ało Się zduml~' 

Dworzanie odpowiedzieli mu uśmie- nie: zawołano go męskim głosem, ~ WI -

Król poetów z.nalazł wreszcie okazję 
do wypowiedzenia Jakoby w natchnie­
niu wierszy, które od wczorajszego ran­
ka wisiały na koniuszku jego języka . 

Emir rZUC ił mll garść drobnych rnonet. 
I król poetów, pełzając po dywanie, -
zbierał .Je, przy czym nie zapomniał uca­
łować pantofel ei1'lira. 

Emir miłościwie zaśmiawszy się po­
wiedział: 

- Nam także przyszły do głowy Doe 
zje: 

Gdy wyszli.§my wlecwTem do ogrodu, 
to księżyc zawstydziwszy się swojej 

małości 
skryl /Się za chmury ... 

Zamilkły plakl lwiatT scJchł, 
A my.9my siali -

wIelcy, sławni, niezwycIężenJ 
podobni do słońca I - potężni ... 

I chami pełnymi pochlebstwa. dział przed sobą kobietę · 

ROZDZIAŁ VII. 

Rynek huczał i szumiał, gdyż były to 
naj gorętsze godziny handlu, ludzie sprze 
dawali, kupowali, lamieniali, a słońce 

podnosiło się wciąż wyżej, wyganiając 
ludzi w ciemny i pachnący c ień krytych 
straganów. Przez okrągłe okna trzcino­
wych dachówek, pochyło padały jaskra­
we promienie południowego, słońca, 
które stały jak dymiste, z kurzu utkane 
przezroo,yste słupy, a w ich blasku 
lśnił brokat, połyskiwał gladki jedwab i 
miękkim ukrytym płomieniem świecił ak 
samit. Wszędzie migotały, zapalając się 
i gasnąc zawoje, płaszcze, barwione bro 
dy. Raziła oczy czyszczona miedź, z nią 
walczyło i zwyciężało ją swoim najczy­
stszym blaskiem szlachetne złoto, roz­
sypane przez złotl"li\::ów na skórzanych 
dywani~ach. , 
Chodża Nasredin zatrzymał osła przy I 

herbaciarni obok wzniesienia, z którego 
przed miesiącem zwrócił się do miesz­
kańców Buchary z wołaniem o pomoc - To ja jestem, Ali, - odpowiedział 
dla garncarza Niaza, któreqo pragnął ra- Chodża Nasredin, nie podnos ząc czadry. 
tować od emirskiej łaski. Nie wiele i - Nie poznałeś mnie? I na Boga, nie 

Poeci padli na kolana, wołając: czasu upłynęło, ale Chodża Nasredin wytrzeszczaj tak na mnie oczu, czyś za-
- O, wielki I Prz~ścignął nawet Rude- zdołał mocno zaprzyjaźnić się z pęka- pomniał o szpiegach? 

gi I - niektórzy zaś leżeli bez pamięci tym właścicielem herbaciarni, człowie- , Ali odwrócił się i zaprowadził go do 
na dywanie. kiem otwartym i uczciwym, na którym tylnego p~koJu, gdzie przedlowywdno 

Do sali weszły tancerki, potem błaz- rr.ożna było polegać. drzewo i zapasowe czajniki. Tutaj był0 
ny, kuglarze, fakirzy. Po lell występach Wybrawszy odpowiednią chwi l ę CllO' wilgotno, chłodno, a szum rrnku pola 
emi r wszys tkich wynagrodził . I dża Nas.redin zawołał: ... 1 tywa ł n i ewyraźnie. 

- Załuję tylko, że nie mogę rozkazy: - Ahl (D. c. n.) 
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l gdy losy wolności rozstrzygały się pod I ro walka ta wymaga poświęcenia i ofiary 
skwarnym słońcem Hiszpanii. - on, syn polskiego ludu roboczego­

Bo wolność ludu prn.cującego jest nie-I zgłasza swą gotowość. 
i podzielna i walka o nią toczy się wszędzie, Pamięta i ą i. zapamiętaj ą na z~wsze. ~o­
I pod każdą szerokością geograficzną. A sko~ warzysze brom gen. Waltera z Hlszpanll-
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Hieczq!i'ow ..Iostr,.", 

Tren na śmierć gen. Swierczewskiego 
Stary, spłowiały na wietr:re i wieku, 
W deszczach, pochodach, w bitewnych kurzawach 
Sztandar, jak ł~hman zdarty na nłowieku, 
Ten sam. eo niegdyś okrył Jarosława. 

Szli komnna.rdzPpo przyszłe zwycięstwo, 
Młodsi od śmierei - ginęli. Jch wnuków 
Nad ManzaoaTe\'J wr6g dosię."onie zemstą, 
\V Jaramie ~onkiej. na warszawskim brub 

Ozy ranll brocząc, ay ruszając w ptJścig 
Od brzegów Ebro ~ Narew i Wisłę, 
Sprawa szła o to, by w kraju przyszłości 
Usta prawdziwe i łzy były CI'l,Y'Ste. 

er 
mÓ\"'jący różnymi językami - ~ę posta.~. 
Pamiętają go murv Macrcytu, Qmnto, Bet­
chite, skały Teruelu, spokojne wod::r ,1 ara­
my, Guadalaiary, Ebro i spalona ziemia 
równin hiszpańskich i urwiska .kahste -
i lud, zawsze walczący, wdzięczny lud hi­
szpański. 

Niezwykły generał. Dowódca i żo~ierz, 
towarzysz i sędzie. Spokojny i płOmienny 

\ zarazem w oblic7.u wroga. w stu metrach 
od .... vylotu luf nieprzyjacic1skich karabi­
nów. 

A potem znów, w godzinę próby, VI 113'­

cięższej chwili, :;dy się ważą losy sprawy 
wolności, losy narodu, generał Waltf'r -
wrn razem znów gen. Karol Ś,\,;;erczew­
sld, staje na czele II Armii Polskiej. 

J emu przypadło w udzialc na czele od­
działów Wojska Polskiego przekroczyć 
Nysę i płacić na niemieckiej ziemi rachu­
nek naszych krzywd. 
Pamiętają i zapamiętają ten burzliwy 

czas i wspaniałą postać Generała jego 
żołnierze .. 

I te pierwsze niełatwe boje nn niemiec­
kie; ziemi, a potem ciężki, 5-dniowy bój 

Sprawa szła o to, Walterze. by ręka, pod Budziszynem - gdy olbrzymia pan-
Kiedy na uroczystym Apelu Poległych po Która karabin ściskała. ostatm. cerna nawala hitlerowska parła na ods.iecz 

l'n pierwszy wywołano to nazwisko - Jutro oddała uścisk dłoni bratniej, Berlinowi - i marsz na Drezno i odsiecz 
. dźwięki werbla zabrzmiały bardziej przej- Zeby skazaniec przed salwą nie klękał; Pragi. 
mującą nutą, twarze żołnierzy ścięły się w Był - jak zawsze - bohatersko odważ~ 
kamień, a serca załomotały aż do bolu. Ateby jedno łączyło nas słoWl), ny, nieustępliwy, szybki - był zarazem 
Przez krótką chwilę ciszy w pamięci wszy- W Jara.mie gorzkiej. w Madrycie, w Warszawie, dowódcą i żołnierzem. 
stkich jego towarzyszy broni i walki, lak Po długiej nDCy i po walce krwawej, Ktokolwiek wywoła w swej pami~ci t!ł 
zywa Jawiła się postać General'ł. Gdy się nam przyj1łzłe urodzić na nQwo. postać, ujrzy ją być może inną, właśnie 
Dziś rok mij:ł, gdy żyć przestał. Wrata, dlatego, że Generał był postacią na miarę 

bandycka kula wydarła go z szeregów. Nie zakończona jeszcze TW<lja want2., okresu dziejowego, który przeżył w walce 
Zginął jak żołnierl - na polu walki Hiszpani~ Polski, świata Generale, I i trudzie ku sławie swej Ojczyzny. 

ta~ zr~~~ei~l~a~~~f~rz~?;~:~ln~~~al~dzf Czy pójdziesz jeszcze do Grecji. ,..3 Bałkan, Naród rozpoznał w njm bohatera i sw,:-
_ ale zawsze niezwyczajnej, zawsze wiel- 0Ey Cię powiozą Atlantyku fale? II go sługę i bo1ownika. Lud pracuiacy wj -

_lej, a narodowi całemu znanej i bliskiej. dział w nim siebie - w ciężkiej walce i w 
Ten sam wróg czyha zza drzewa. zza węgła., okresie Z\ĄTycięstwa. Kto pamięcią swą może sięgną5 w okreg 

młodzieńczy Generała, widzi go jako robot Którego DUlłeś ••• Dzisiaj Ciebie w polu I Gen. Karol Swierczewsld. gE'n . \':'alter 
nika, ślusarza z fabryki Gerlacha na Woli, Stan, żołnierska, nagła śmierć dosięgła i tamten ślusar7. z fabryki Geriacha - ra-
w Warszawie. Ttt, na tej robotniczej, "czer- Nie mogąc wczoraj dosi~ąc, Karolu. zem: jedno wielkie życie. wonej" Woli poznał ci~żki żywot w ustroju MIl:!:I __ .. _ .... -= ___________ .::IICg·;,,,.-..... ___ .=_: _____ !ai ... _I!I&ł .. I!RSllIIII:I _____ .II~III .. __________ ~_. 

kapitalistycznym. Tu, w codziennych '.l- Zolo"'o PZPB Nr 'II 
tarczkach z fabrykantem zrozumiał kc- '7 
nieczność walki i zaczerpnął nieugiętą wia­
Tę w z:wycięstwo. Stąd poszedł w świat. hy 
walczyć wszędzie tam, gclzie potrzebna była 
największa ofiara - ofiiira krwi i życia. 

.. 
r ym . etapie 'Iz 11 wa 
Majstrowie peperowcy przodują w pracy 

Szedł tą drogą niezmordowanie, szedł 
jak żołnierz naj wierniejszy, oddany bez­
granicznie idei socjalizmu:- Zdobywał wie-
dzę i doświadczenie w mozolnym trudzie PZPB Nr 17 w swoim czasie przeżywały I koś{'! {owaru, 5) Wydajność pracy, 6) kie oddziały doń przystąpiły z rozma-
rołnierskim, najczęściej na polach bitew- dość poważny h.'Tyzys. Przyczyny tego sta- Ilość pracowników przypadających U8 ze~ chem. 
nych, nie szczędząc naj droższej ceny - nu były różne. Dawniejszy dyrektor na- spół maszyn, 1) O mniejszy procent od- I Dnia 21. 3. bi. odbyło się wr.ęczenie na· 
krwi swoje,j. czelny tow. Kłys - rzetelny zresztą pra- padk6w, 8) O tnl1ie~ pl'~ent l)ostojów, gród przodownikom współzawodnictwa i 

Pamiętają go takim liczni towarzysze cownik i dobry towarzysz - ciągle choro- 9) O przeciętny procent wykonania normy 42 najlepszych robotników i pracowników 
.... alki, którzy już wtedy wyczuwali w nim wał. Zakłady były wobec tego bez dozoru przez eaJą załogę. 10) O bezpieezeruŁwo zostało wyróżnionych . 
..złowieka na wielką miarę. i kierownictwa. praey. PIerwsze nagrody otrzymali tow. toW'. 

A gdy na innym krańcu Emopy rozpa- Od kilku tygodni nastąpiła nonnaliza- Współzawodntctwo zawarte od l-go Antoni Pietraszek, Janina Włochyńska, 
lUi faszyści wojnę przeciwko ludowi hisz- cja. Nie należy wyciągać ŻCtdnych marca na cały 1948 rok wywołało wielkie Tadeusz Psyk, Bronisława Szrejter, Janina 
pańskiemu - w pierwszych szeregach o~ poważnych wniosków - zbyt wcześnie zainteresowanie "rśród załó{! zarówno w Ol7.echowska, Józefa Ofiu., Helena Rybak, 
brońców wolności zjawił się on - generał jak na dwa miesiące pracy nowego kie- PZPB Nr 17 jak i w PZPB Nr 6. Chodzi .Te.nina lUarkwart, Natalia Wlazło, Antoni 
.Walter. rownictwa. Jednakże jeden zasadniCZo" pnede wszystkim o henor 7.ak!ad6w, ale Pi..sarek, Anorzej Menes, Józef Kołatek, 

Takie to jasne i zrozumil\łe dla kazdE-go I krok został zrobiony, a mianowicie: PZPB vnl.żne jest także półtora miliona zł., które Walenty Janik, Stefan Kneszewslri. 
świadomego robociarza, cHa każdego bo- t Nr 17 zawarły umowę Q w-spółzaWlXln.!.ct- przypadną zwycięskiej zalodw. Wszyscy wymienieni jak również ci. 
jowni.ka wolności! wie z PZPB Nr 6. Walka toczy się o 10 7.a- . Że za!o~a POWl?żni~ . traktuje . przyj~tą którzy otrzyn1ali II i nI nagrodę wyrabiali 

Oto robotnik wll.rszawski, który walczył sadniczych punktów: 1) Wykonanie pla.nu b.\iW~, śWladczą wylllkl poprzedmego mle- normę od i43 do 193 procent. 
w szeregach polskiej klasy robotniczej, na- produkcji, 2) Procent uruchomienia war- Sl3.ca. J k . t k ł . źl . . 
sŁępnie w szeregach socjalistycznej rewo- sztatów, 3) Wykonanie zapla."lowan~go W PZPB Nr 17 Juty był dopiero pierw- CI. na poc~ą e za.oga me e. SIę . spisa-
lucji na gruzach caratu - stanął do walki, asortymentu towaru eksportowegO', 4} Ja.- r.zym et:1.>:'em wf;cółzawod.,lctwa. WS7.vst- la. Odznaczem ro?otmcy prz~~J.ą me tyl­
__ mil_mlllll!!::u:I5>K~~D:'I!IIC!DZI:.l2im::;:;m~~!S1I:llliólClllEiiI!ElŁl'I[l!I1IIIaIIiEIi-.:_lII:In_lII2m:;mi;';:ltGi __ r:aIlmi~:Jll2::;.;;:l1.!I!o!'.?!:'!.: ....... ;;;:. ~"",",=". IZ:IlIImlll:J:mm_lI!!:il:rDlBl'D ko 'P rzy warsz taCle ale rowruez l w pracy: 

. ,_ ,'" ",' społecznej. Wyxóżnieni w la1.-ym ma.istro-

- Do kroćset diabłów! Naprawdę j P'ffCś c.:P.! - Dosyć 11'ch szykan, - povliedziała pra-
diabelnie upartą! Skąd blel'z:cie M to s i ~ ~ : I wie lenh~'ie: - lepi~j. j'.: i: bii:ie. . 
- zdziwił się szczerze Laun.t;o;? - Prlec:cz. - Jezeh o to tot':e chodzI, lo mepotrze­
nie jesteście chyba komunistk'i? bujesz mnie usilnie pros : ć, - uśmiechnął się 

_ Jestem właśnie komunistką ! - twardo lwmendant i dodał, zwrac<.> jąc się do Muller: 
i krótko odpowiedziała Kowalenko. - Fraulein Luiza, pr::ejdę z Kowalenko do 

_ Jak to? Myślałem, że je~teście bezpar- sąSiedniego pO~{Qju na pogaw~dkę. Wolę, aby 
t 'jną? podczas takich rozm6w nie było świadków. 

Kowalenko ~pojrzała Launitzowi wprost w Niech fralllein łaskawie zaczeka na mnie tu-
oczy: taj. Przypuszczam, że to długo nie będzie 

_ Byłam bezpartyjną przed waszym przyj trwało... W sąsiednim pokoju prawie nie by­
ło żadnych mebli. Był oświetlony nędzną ża_ 

ściem tutaj. . 
Launitz uważnie prześwidrował dCzyma rówką. Okna były sta1.'annie uszczeln:one. 

dziewczynę, wciąż patrzącą wprost na niego. - A więc, Kowalenko, pogadamy! - rzekł 
_ Bardzo ciekawe! Ależ to zmienia po- Launitz biorac ze ~t()ołu mosiężną szpicrutę. 

stać rzeczy, - wycedził przez zęby. Oczy m~ nies~mowicie błyszczały, przebiegały 
Dziewczynie widocznie sprzykrzyło się to w nich jakieś oziwne iskierki. Lekko drża­

bezsensowne i pełne ~zykan badanie. Wie- ły ręce. Ale glos pozostawał nad;;.l spokojny ... 
działa dobrze, czym to się wszystko skończy. . .. Gdy Luiza posłyszała odgłosy jakiś krzy-

k6w ! JG · :~, doJ ;. ,t~ J ąc~ z sąsledl'liego pako- wie są io starzy wypróbowani pracownicy 
ju. pc,;ar';J'wy usm!(~ch w'ykrzyw!l j(" nama- ,i dzia,łacze społe~i, 
lowane U.,t:!. I ' F SSE AD • 

.,.1\ ')! i~.~. na tym polegeją t~ 't>go nO'We ,'I~,~. • E . R T EUSZ ~aJSter pnę-
metoUY ;n';;auia. Nie zna5duję więl,~ml r6i- UI:l..ll', . orga~zator ~chu Wlelowa~ztatc: 
nicy m.i~~ .. y tymi metodal1"i, a naszymi:" _ "',ego, ~ .est. śc: le zw:ązs.ny- z robo~mkaml. 
pomyślała Muller i wzrusz:<jąc ram:onami, wy To ~~:~~:~., ]~g? Dlez~ordow~neJ Pi:Cjl 
cia"nęł.~ pal)ierClSa 7.e złotej papierośnicy. Za- prz.qa.\.! ~ .. r .. ?la.Ją o~ecm~ od. 3 .~h do 4 C. l 
paJJh [ tlsiadła na miękkim fotelu. t'( Slęcy zł. m~eSH~cZ111e WIęceJ 111Z poprzed-

Krzyki !ltawały llię cora? głośniej~e._ 1110. • 
Wreszcie Luiz.ie sprzylm~yło się er.ekać. Le- Tow. tow. GULAJ J()ZEF, BRONOW. 

n!wvm ruchem przewertowała 10ż'Icy na biur_ SKI KAZI.MIF.RZ, MENES ANDRZEJ, 
1m ~lbum z rÓŻnymi 7djęcii\mi, zgasiła dopa- D18.jst"owic tkalni, pracują w zawodzie po 
lanego papie1.'osa i zbliż:!ła się do stojącego k~lkadziesiąt ~~t. Przez ich rę~e przesz~o 
o:'ok biurka fortepianu. Porlniosla wieko i już kilkaset uczmow, których om uczą me 
ręce jej dotknęły kJawis7.Y, gdy na141e olwo~ tylko z obowiązku ale i z zamiłowania. 
rzyły się drzwi. Ocwróci!a ~j~ instynklcwnip, Nie uz~ają wolnego ~zasu pod~zas wyko­
abv zobacz"ć kto wszf'dł do gabinetu. W nywama pracy. Jeśh wszystkie maszyny 
d~wiach sl~ł JIeinz. I są w porządku wówczas staj ą po prostu 

_ Czy pan pozwoli... - Zac7.ął, ale gdy przy krosnach i p~acu)ą raze~ z t~acz~mi. 
ujrzał ~amotną Luizę, prędko Z;,pjTt"ł: - gdzie Zespoły tych ~aJstrow .ma~ą naJwyz;zą 
jt'st kome.'(~ant.·! normę produkc)~ - przeciętme ~40 - ~50 

Luiza znacząco skinęła w kicrUnktl drzwi p~ocen~'l Z:lirobkl t~aczy w przeciągu ostat. 
do pokoju, w którym Launitz przeprowad2':lł nIch kilKU tygodnI znaczme wzrosły. 
badanie. Filute1.'nic ?mrużyła oko... Heinz To też zupełnie naturalnym się wyo~e. 
szybko zbliżył się do Muller. że tkalnia i przędzalnia, my-śląc o kandy-

- Niech pani gra dalej, - powiedział c1- datach do przyszłej Rady Zaklado;vej, li­
cho. Nachylił się nad nią i prawie szeptem czy między innymi także.na SWOich s!s· 
rzucił pytanie: - Jakie wrażenie wyWarł na fych. 1Vypró~oU'a1tych .'m<!Jst:óVJ -: 81!?'I.ch 
tobie ten nowy komendant? blitlklcll wspołpracoWlllkow 1 prz:naCloł. 

- JD. c. n.), 3. Beatu5. 
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Zdralcy "'y,.'ąUJolą na pOlJlllerzchni~ 

IriumfalnJ ~owrót ~ala~ora[ioni~tow ~o tJ[ia u~łi[lne~o we fran[ji 
Reakcja prześladuje uczestników Ruchu Oporu 

1I"", .. t"'ł"""',N"'IUłUI'""u""""." ; PARYZ, w marcu '1łIłl'łllU'''~''''IIt" ... n''''II''''',"''II~ Mówimy tym razem, gdyż prO-Ce5 ,V" Dijon 

~ O bok WZr<l'St<ljącej niepr!/'.erwania dTo~n,ny najbard-ziej ObUT7I1 przf'oCiętnego FraD('1l- § nie jest .od~obnrionym WYl>adkiem. 2.000 by-
! Z.il trY~falny powrót kOlaboracjouistów do życia publicr.nego. kh bezczeJnoM wlroa- ~ Iych bOjowmk6w Ruchu Oporu znajduje sic: 
5 ~a ~'~ę w mIiHę tego, jak Fran-cja sil: .. amerykanizuje", w miarę, jal< WULlsta jej Ulle- § obecnie pod oskarżeniem j ma titanąć prze<l 
~ SilOSC od dolara. ~ sądem. Reakcja francUJS.ka, poddav,'szy się -<iyk-
,."łt"U.".nlUII.fI'lt",.""'''lłlłtłfU.UIII •• ''.lIł1'.II.I.,1IU."· ................. u" .... ' .. 'U .. UIlI'rllłI.II''',.''.I1I'IIII' .... 11IIIIIIIłIIIIIUlflll"""II'II"I'" Landu:im . l' 'l ... ~ ~. • pena !amu amerj'l>K11loS.c.:ego ! W1Stą-

Z d:<Ijcy w'-4~lkiej milś~i, pol.itycy d0s'lczęt· \ Rozprawtl trwa la 4 dni i mi,ala wręcz sen- p:W&'ly na drogę współpracy z odwetowymi 

C~'Iteln'cQ pISZ!! 

Miła nłespodzfank 
Z oka.zjl 1000-nego numeru "Głosu 

tnic.zego'· nasze za.l·łady otrzym1J:r w 
od Itedakc.ii pamiątkowy a.lbum. Rył to 
pomniany dzień dla. naszych zakladów 
nierpollziankll IIpra~il na.m nasz "GłOE 
albumie zostali uwiecznieni pnf)downic~ 
('~', spolf:cznlcy nAszej fabryki jak ró 
kierownictwo zakładów. Z "Głose'O" 
:rlI.l~J'l y slp, jeszcze mocrue!. Postaniom 
współpracow;:.ć zRl.'d;lkdl\. InCormoV'i 
m"'Hr. ch sukcl'~a('h l brakach. 

Te kil a sl:ł'W prOfj!my zamJt>ścić w J 

I:":l,zecle. 

me skomprom:towam Vls<pornra.cą 'l WIO' sacyjny przebieg . .JUt w drugim dniu prO-CC5U elerneJ lilmi Ni-emiec Zachodnich, dąży o1;>ocnie 
glEU1, klórzy je-s"LCz-€ n.iedawno u.krywali !>;ę i ,;:«z.nik oskari'.<?nia pIk. noy oświi)ciczył, ŻCl wsz!'H:;mi środkami do zdyskredytowania RI!' 
?łaqah o 7.alpomntieoll.ie, obecn:e p.}Ifl.:f'';il (Iłową nie po1lO6i żadnej o(lpowi€{]·di'llr:,()~ ... n 7..11 akt o· ehrJ O:;oru. G)(!;~'lC w byłych partyzantów rp. 
1 puS?,c~aj.ą si,,: na s!~r.okje wody w r..N'7.UCl11 ~l{arzellia, "porządzony pr7.R.Z Jl'~okur"turę. Sąd a' cj,' pragnie wymierzyi' cios w tych, któ.rzy 
c:.alkowIlPJ bezl:arnoscJ. wydal wyrok uniewinniający. Z<illlach na ho- h.·oniij obe·cnie Republiki przed jej :zewnętrz. (-) J. PlKALA 

Ze s'trony rządu " trze;:iej ~ily", bę.d<)cc,>!o nor i M wolo<)ść 14. byłych putyzantów tym nymi i wewnętrznymi wrogami. ukr. koła PPR, pzrw 
('Oraz ba.rdzleJ potulnym. I pOf>I\W7,nymnarHl- raz~1l1 ~ię nic udai. K. Jaworski im. 1},go MaJ~ 
~~m rNk~1 am~v~~ ~;, ~c im n~ 7ft- ~. .~~~~§~n~.~.~wa~~~~~~_~_~~~~~~ _______ ~~~~_~~~~"~m~~~_~~~~~~~~ 
fV'.ll7a. Poparcie 7itś'i pde (ki d7i~I<l!'J.;<1 zn.!lj· -
1:'~: oni przede wszy3tkim w parW de Gm:!- Zie ski.. b duchowych o 

ł 
o 

Jes-zcze rol( temu ~ GiuU·" ""~WbadC7yl, że 
ru.en']eż'l1i.e 0..-1 ,-gewnw~h hłędów" p~;q.b~o· 
nych w .pn:~6zł()ści, gOI"W 0111 j€,I';l pt7.yj~-: każ., 
degQ, kt" p.ra.gn' .. mu ",l-J.i·{c. A <)~." j~go 
,,szef s-ztabu", pulloown'k F..emr, mÓWiąc oko· 
la'boracjo;ni6tach, pn-€bywająq"Ch jP.'Slloe w 
v.'ięzienill, ośwLadcZ)'ł be:z ogródek: "Wyciil­
g.'.Imy do was ręce. Fr<a:!l-cji !lo trzeba w~:'lr6t· 
ldch jej !Synów". 

Olbrży kapiialy na oba pólkulac 

RzeczTN'iśc;.e, ~e'3,kcj", f'ra.rK'l.lt<;ka ilie prze­
Mera. \Vszy.slko, oC" we FTancji 7gni4p i !loko-
1I'umpow-aDe, W1;ZYlS ... l.:o, co się r:.plaroil<? i 7.~n'tl­
kał.o za.rów;no wspóipra<ą z okup-antem i zdra­
dą na.rodową, j>l.k fJl€ku!a.cją i C7.'1rnym ryn­
Jodem, ciągn:ie o·b-eaJie po-cl sztandar de Gaul­
le,a. Nic też dziwnego, że na powierzchnię 
wy;oływają obecrlJ-e tacy 'T\Otory>cwi zdrajcy i 
hltJ.erowcy, jak Flaudin, P ",ul Faur,e i ń!I:m~. 

C ała prasa włoska, komrmtując niedawny 
krach na giełdzie rzymskiej, podkreśla, 

że na spadku akcji, wywołanym machinacja­
mi gieldowym~ zy~kali wyłącznie spekulanci. 

na !I~a wklllÓ~"'~ n? dz~e~ 21 grudnia 1946 r'l Z .innych krajów półJ~u1i u<:hodniej W 
wyno!l:ła 400 mihonow lIrow. .. kan po;:iada rozległe interesy w Arg 

Wat.:",kan .posiada te~ rozległe inleresy fi- nie, Brazylii i Boliwii. W stolicy Argen 
nansowe w Innych kraJach. We Francji włas- Buenos Aires wszystkie prz.adsi~bior 
nością Watykanu jest "Francush:o-Wloski \ użyteczno~ci public:mej: tramwaje, elekt 
Bank dla Ameryki Południowej", który przed nic, gazownie i wodociągi są w rękach fi 
wojną posiadał kapital zakładowy w wysokoś- sow ch korporacjii watykańskich. W Bo 
ci 50 milionów franków. Bank ten pOSiada do Watykanu należą prawie wszystkie k( 
oddziały w Holandii i faszystowskiej Argen- nie, które eksploatowane są w porozumi 
tynie. Prezesem banku jest Bernardino Nogara z amerykańskim trustem Guggenhelma 
o którym warto też powiedzieć, że reprezento- Brazylii Watykan kontroluje calkowitą 
wał Mussoliniego w czasie dyskusji berlil'1- dukcję kauczuku i przemysłu włókiennic; 
skich nad planem Dawesa. Poz~ tym w rękach Głównym instrumentem finansowej domil 
Watykanu znajduje się 70 proc. akcji wielkich Watykanu w tych krajach jest "BanJ~ Am 
zakładów przemYSłowych "Societe Textile du kańsko-Hiszpański" 7. ~ntra1ą w Madl 
Nord". Watykan jest także udziałowcem jed- i oddziałami w Argentynie, Brazylii i BoI 

Min:i<Soter lS'Pra..w WeWD'1trZ-l1)"Oh, s.ocjaJi",ta 
Ju/loeos Moch, który w listopadzie 'Uh. loku zmo­
bili:z.ował siły polky jne przeciw .6tr.a i1tu ;qoC)'I1II 
If.o·botrukom i nie :ulwah.a.,l się s'trz.el<lć do ro­
bot.ników, ok~uje wZ'g-lędy ko'labolJ:acjonistom. 
Co miesiąc około 50 "ucieka" z więzień. I )Xl' 

Hcja min:sua Mo-cha oczy"\\Tiśde nie może kh 
:dapać, tak &aIDO jak nie może 60bie porad-z.'ć 
2: fa~~tami, którzy E:!piskują przeciw Republi· 
<Ie w tzw. ,,-czarnym JIl.:!-Cquios". 

\Vyjątkową ener{lię okaruje f7.ąr] w prze-­
t!adOW(lruu byłych uczestników RucllU Oporu, 
"\'rV'Próbowa;nl1ch patriotów, którzy p.o2olS'tali 
wlenli ideom d emo !<r<1cji. 

"v OIStatuich dnillch uwagę <"ał-ej francji 
przyciągnął łriezw)r.kly proces. Prze n sądem 
wof.:"'~-owytm. w Dijon, w charakterze ooSka,ri;o­
nych stanęło 14 byłych partyzantów. Znałazł 
się prokurator, który ośmielił się os!.a.rżyć 
t ch lud-zi ni mnicj ni więcej, tv'lko o -zabój­
stwa, ,.abuuki { l-radzieie od \q42 r., tokarz 
't • , 'odu ...,dznaczon za ho jow"! "Wli' rzyny 
kn:yiem woj""!1Dyro 1 ,ZNl'>91em mn~h ...,d· 
:znaczeń. 

ł~ 

pod znakiem 

N ie jest obecnie tajemnicą, kto był reżyse­
rem tego krachu giełdowego. Prasa włoska 

otwarcie wymienia nazwisko Bernardino N~­
gara, radcy finansowego Watykanu, który jest 

jednocześnie wiceprezesem Banca Commer­
ciale d·Italia, doradcą zarządu trustu Monte-
c'l',1i administratrem towarzyst-v.·a akcyjnego 
Bagniclimare or3Z Kasyna Gry w Monte Carlo. 

,V z\viązku z ujawnieniem tym prasa wł.os­
ka podaje !lzereg interesujących szczegółów 
dotyczących ~zerokich za.intuesowań fina.l1-
sowych Watykanu .. ,Dzisiaj Stolica ArJostolska 
- pisze socjalistyczny dziennik "Avanti" -
jest stolicą wielkiego, międzynarodowego trus­
tu finansowego". W samych tylko Włoszech 
Watykan kontroluje 30 największych towa­
rzystw akcyjnych, pOSiadających lączny kapi­
tał zakładowy 300 milionów przedwojellllych 
lirów. Udział Watykanu w inych przedsię­
biorstwach włoskich oceniany jest na 250 mi­
lionów lirów przedwojennych. Watykan roz­
porządZa oprócz tego majątkami ziemskimi, 
których wartość szacowana jest na 380 mlic­
nów lirów Poza tym Watykan kontroluje pr-z.e 
mysl włoski drogą kredytów udziela!'lych pr-z.ez 
40 banków katolickich I 100 t. z v. ban -ów 
ludowych. Wc ~'slystkich t 'ch hankach ogól-

nej trzeciej Ban,m Wormsa, który ściśle 

współpracował z niemcami w czasie wojny. 

Mlljątek Watykanu w Hiszpanii - to olbrzy 
mie posiadłości w okolicach Barcelony, Ma­
drytu, San['lnderu i Sewilli. W Portugalii 

Wlltykan kontroluje Banco tntramarirro. 
Nadzwycza i rwgałęzlone interesy finanso­
we posIada Watykan w Stanach ZJedno­
czonych, gdzie je;,! głównie reprezenro­
\l\7any rzez koncern Morgana. Watykan po­
Iliada pl)';vażrl~ Ud7'ały "' S\nclair on i Ana­
conąa Copper Corjlflratien, która to f'siatnip 
po~iadała przen rojną duże udziały w polskim 
przcm 'śle węglo ~rym. 

iI~"1I 

• I 
radosnego i ogodneg nastroju 

!leż to było kłopotów. Z'J ciasto ~ię nie nowy film polski nareszcie i od cla~;l1a. o" SZ~ radość świąt wiosen11ych. 
llda, Ż .. dzieci z ubraniem nie bardzo są w czekiwany film z prawdziwego zdarz"nia llość nowon~rodzonych ViI Wielkanoc 
porządku. Że jeżeli nie będzie pogody, to si-ę - ,.Ostatni etap". :194-8 r. noworodków .. .dwoi ~ię lub potroi w 
nie pojedzie do rodziny pod miasto... Co o f;więtach minionych powiedzieć moż następnym roku. :MożnA tak przypuszczać 

Setki rozmaitych ,.że" zatruwały przed- na sz;cugólnie charakterystycznego. Str3.Ż dzięki ogromnej liczbie zawieranynh w dnilI 
świąteczny nastrój gospodyni, której am- i pogotowie nie były w tym roku tak nie- wczorajszym i przedwczorajszym mał­
mcją jest, aby Wielkanoc - święto wio s- polwjone jak to zwykle się zdarza. Jeden żeństw. 
ny - wypadła jak najokazaJej. t:r1ko niedzielny pożar' zaabsorbował do- Odwrotną stroną medalu - tym raze 
. Tyraczasem wszystko w tym roku posz- mowników i dzielnych naszych strażaków, niezbyt na szczęócie ~zarną - były 'wypad -
ło jak najlepiej. ! którzy prędko załatwili się z plO 1ąC2 podło ld bójek i pobicia. Brzydko zapisała się pod 

Pogoda dopisała. Pien\'szy dzień ~wiąt - gą w domu pr::y ulicy 11 Listopada 30. czas Swiąt ulica Mularsll;a, gdzie aż dwu-
wpl"awdzie niezbyt ciepły, ale pogodny _ A pogotowie? . . . krotnie do zbyt krewkiego towarzystwa 
wyprowadził tłumy łoozial1 na ulicę i do Alarm~wane. bylo mes'podzlaukaI~:ll x:a~ mt~siało przybyć pogotowie. 
par.ku. :r:--ra~et przerwa w komunikacji tram ?ze~ ?rzYJem~yml wzY;wane bylo do w~lkie~ Tych lUlka wybryk6vI nie zaciemniło po­
waJ oweJ me przeszkodzil.a w oddawaniu 50- 1JOSCl porodowo Ma1enstwa przybyłe w dm godnego obrazu Eiwiv.,t, które przeszły pod 
bi~ wizyt śv,iątecznych choć przy llajodlf'g te na świat stanowią najmilszą i najwięk- znakiem r~.c1o:;;n€'go i pogodni>go n8.stroju. 
leJ szych przestrzeniach. Dawno już Łódź ~~__ tN?I!IrlIISIIiS'M'MĄ 11\ 

nieIP~~~~;: ~~~~~O~tct~h~y?~n: J:d~~~i~~~ l Swnie mi a 
wodem tego były doszczętnie oprozmone 
sklep:v, przede wszystkim cukiernie, nie Za.l'ząrl Miejski "1'/ Łcllzi - "'y{hiał APro-1 wie III kuponu na.stępujących I{ategoTYj kart 
mniej wędliniarnie. O trunkach wspominać wil!;acji - pcdaje do wiadomo-ści, iż v c~asie -ly IVnoścl owych: 
nie trzeba. Tu tradycja nie sprawiła żad- od dnia 30 marca do dnia 6 kwietnia b. r. Ki:\t. J, m, IRD'3, lRU7, IRD12, C (dla ciętko 
~ych niespodzianel{, tysięce litrów wódki ~;·ł!\.cznie, w sklepach rzeźniczych włll,('zonych practljących). 
~ coraz b~rdziej modnego u nas wina obcią- . do' miejskiej sieci r07Clzielczej dokonywana. <r,i"s.tr:wH doklm~ć n3-le:i~' w V\,~,.żcj wymie-
zyly budzet gcspodarstw domowych, z cze b..,dde re'cstrac.ia kart żywnościowych z mie- u!'mym oł{rcsie czasu. gdyż pn t.ym terminie 
go bodaj)edyną radość i pożyt.ek miał Mo- si;c~ kwi~tn a 19-18 rolw na mięso świeże (::-ą- żadnE' reltl;-.macje uwzg ędniane nie b~clą· 
nopol S'plryt~sowy. !'Tadspodziewanym 'po- ba"nt{~). Komunikat p'l 'yższy nie c!uh'c'l;y kart R.C. 
wodzemem CIeszyły SIę w tym roku kWIaty Rcj~stra.cja odbywać się bęt1zie 11:1 podst:J.- A. (Rejonowcj Centrali Aprowizacyjnej). 
i to wszystkie - tanie na ulicach kupowa- ł 
ne bazie i przynoszące barwę i uśmiech wio s 
ny kolorowe tulipany. Kary za pokoju pubU znego 

ie sposób jest obliczyć dokładnie v"'J; 
tego olbrzym' ego imperium finall 

które przez pcwn(> źródła szacowane je!>' 
tr~ mił1artly lirów. 

p, 

Slal - podstawa lJOlęgi 

Radziec'n rzemysl hnłn: ł! 
Pedstawą 'Pot~i gosj>OdarC'l" I 110 '{.oc 
~o paiu>twa ie~t n~rn't'~\, a !pn~ .. WS7 

~dm iH1e.mvsl cięiJk.i. Po&t'twą 7.aŚ 'P'7,cm 
r-ięzkiego jest hutnictwo. Zv.'iązf'k Rlldzi 
7.ajmuJe dzisi>lj stanowi$k<l C'J.ołow~ ;mo 
stwa światli illa1ego, t ... władza rMłzieoka ,'I 
gu 30·tu lat pntrafila uprzemY510wić 1 ro' 
lląĆ pTlemysł hutniczy w Q1larc' ~ nlt!1.m1e 
ne, naturalne bo~a.<:twa. które !kryje ziemia 
dziecka. 

Dzięki gospodarce iplan.o"l'-'ej whcb:1.\ r8'dl 
~a przekształciła Qlbrzymie prze!;tn;erue 
stynne i d.Hkie w kwitną<:e rejony i 'Wśr~ 
i stepów p.obudowała wieJlda okręgi 
słowe. Dzięki planowej gOl;po{jal'Ce \. < 

radziecka pneistoczyła w dosłownym tego 
wa z.n.&CZeniu Ikraj, kitórego pIo-rlukcja przed 
kiem 1914 wyn.osiła zale-dwie jedną ahrrn 
produkcji Stanów Zje<ln<K:7.0nych w pa.ń-s 
które dziś w "\"ielu gałęziach produ:k<:j! 
przedza już USA. Gdy,!!la przykład, "1''' y 
1913 dochód narodowy wynosił w Rosj1 
skiej 21 miliardów ru·bli, to 'W' roku 194r 
Zwiqzku Ra<lzieckim wyniósł on 125,5 mil 
dów rubli. Gdy w roku 1913 ndz!ał rpr:z:ern' 
VI gospodar<:e narodowej, stojącej na n is 
poziomie wyn~ił 42 procent, to w roku 1 
wynosił 78 procent pny intensywnej go~ 
darce. 

W ciągu 30 lat władzy radznx:.k1eJ, na 
w okresie osta~iej wielkiej wojny, -zakład 
nOWe ośrodki hutnicze, budowa."lO dziesil 
nowych za'-ladów, a produkCja surówki w 
l..u 1940 wzrosła do 15 milionów to-n, cz:},Jj p 
.szło trzykrotnie 'VI !pOrównaniu z rokiem 1! 
kie-dy wynosiła zaladwie lIlieco więcej ni' 
miliony ton. Rozbudowano is~iejące pr 
wo jną okrp,gL i założono nowe. 

Gdy po zwycięskiej wojnie Zwiilzek 
dziecki przesze'd! do gQlSpodarki p01l:ojoweJ 
pracowano plan 'Pięcioletni, C'lwarty z rzę 
który przewiduje dalszą, potężną rozburlc 
wszysbkich gałęzi przemysłu. 

'Vymaga to dalszej rozbudowy t W%TO 

pr0dukcji hutnictwa. Nowa pięciolatka pl 
widuje d~!szv wzrost o 35 procent, w porów 
niu z o!<res~rn Dr1edwojennym, poziomu pro( 
cji w dzied-z'nif' czarnej metalurgii. Zosta 
uruchomionych 45 wielkich pieców, 16.5 ,. 
CÓW Martenowskich, 90 pieców elekt-rycmy Prawdziwie wiosenne słollce pokazało 

się drugiego dnia Swiąt. Itucb - dzięki re­
gularnie kursuiącym tramwajom-wzmógł 
filę w dwójnasób. 

Fabiańczyk Mieczyslaw - ul. Matowa szyńska 13 - karą 2 tygodni arel'ztu; Jago-
6-3 (Ruda Pabianicka) - grzywną 5.000,- dziński Romuald - ul. Wojska Polskiego 178 '''.iilZ'JIIIII.Bilmlm!!Z!!I.IIIIiIl!lEBII·IIB.rU'.ln.iCm2 
zł; Graczyk Zygmunt - ul. Wólczallska 208 - - grzywną 5.000,- zł; Czarnecki Jan - ul. W wij 

Zapchana 9 zawiozł~ pierń'szy rM w tym 
roku tłumy do ZOO, gdzie niektóre zwierzę 
ta korzystając z pierw'szych dni wiosny wy 
grzewaJIl się w promieniach słońca. 

Łodzianie nic zapomnieli o rozrywkach 
kulturalnych. Tak bardzo godna widzenia 
wystawa sztuki ludowej ściągnęła tłumy 
zwiedzających. Teatry zapełniły się do 
ostatnich miejsc: sztu.ld pow;1żnc i lekki re 
pertuar "Syreny" czy ,.Osy" cieszyły się 
r6wnym powodzeniem. Niemniejsze tłum'! 
!Ialegły kina. Tu relwrd pow(l(lzenia pobił 

grzywną 6.000,- zł; Zdych Henryk - ul: Tu- Niska 9 - grzywną 7.000,- zł. WIECZORY DYSKUSYJNE ------------------
Popularyzacja fil ÓW radzieckich VI Łodzi 

W STRONNICTWIE DEl\lOKRATYCZNYl 

W piątek, dnia 2 kwietnia b. r. w 10k~ 

Stronnictwa DE'.!llokrabrcznego przy ul. 
Piotrkowskiej 89 w ramach wieczorów c' 
skusyjnych Stronnictwa Demokratyczn~1 

red. Jan Wojtyński wygłosi odczyt z cyl, 

W związku z popularyzacją filmów radziec­
kich '1'owarzystwo Przyjaźni Polsko-Radziec­
kiej urządza w 'kinie "Hel" szereg p.oran­
ków: 

Dnia 30. 3. b. r. "WIOSNA" - godz. 15,00. 
Dnia 31. 3. b. r. .,DZIECIŃSTWO GORKIE­
GO" - godz. 15,00. Dnia L 4. b. r. "O 6-tej 
WIECZOREM ro WOJNIE" - godz. 15,00. 

Dnia 2. 4. b. r. "WYSPA SKARBOW" - godz. 
15,00. Dnia 3. 4. b. r. "AS WYWIADU" -
godz. 13,00. Dnia 4. 4. b. r. "CZARODZIEJSKI 
KWIAT" - godz. 12,00. 

Bilety do nahycia w kasie kinC\ na podsta- "Prasa, jej historia i znaczzn!e" p. t.: .,'1 
wie legitymacji członkowskiej Towarzystwa ł chnika prasy". Początek Q godzinie 1D-' 
po zł 35,- (dwie osoby). . (7-e.i wieczorem). 



'r. 3'7 G'O~ RADOMS7r7~~~Kr ~tr. fi -
Ifranika m.łładomska U kład 

Sroda, 31 marca 1948 r. I z • or Ci r ych 
Dziś: Balbiny. ' W związku z podpisanym nowym I cizny do innych wydatków wynosił od 

llkładC'm zbiorowym pracy dla robot- I 20 do 22. Obecnie - w w:vdatkach pań­
7.al·obków robotników pruwwllików 
rolnych - zakończył min. Tkaczow. 

Telefony 
12 - "Glos Radomszczański". 
12 - R. S. W. "Prasa". 
11 - Urząd Bezpieczeństwa Publiczn. 
13 - Powiatowa Komenda MO. 
51 - Miejski Komisariat MO. 
10 -- Straż Pożarna 

91 - Starostwo Powiatowe 
50' - Szpital Powiatowy 

• • • 
Adres Redakcji i Administracji 

"Głosu Radomszczańskiego" 

Radomsko, ul. Reymonta nr 39. 

Administracja - telefon nr '12. czyn­
na codziennie od godziny 9-ej do lS-ej 
W sobt ~y od godziny 9-ej do 13-ej. 

ników rolnych, wicemi.nister RolnictwaJ stwowych nieruchomo~ci ziem. kich na 
i RR Tkaczoworaz sekretarz general-, l 947-'Hl robocizna wynosi ponad 43 pro­
ny Zw. Zaw. Robotników l Pracowni- cent. Ponadto w warunkach obecnych 
ków Rolnych RP .. Centkowski udzieli-j- rohotnikowi nie grozi bezrobocie. a 
li przedstawicielowi PAP szeregu WY-I flilniejsza i lepsza praca powoduje real 
jaśnień. lly i poważny wzrost znrobków. 

Mówiąc O nowej umov:ie zbiorowej Poza znaczną poprawą płacy - no-
- powiedział min. Tkaczow - trzeba 'Na umowa zbiorowa daje gawrancj~ 
~dkreślić, że umowy przedwoienne (]" pełnej fl~ielci nad młodo 'm pokoleni~m 
wały robotnikom rolnym zaledwie mi- ro1)otników folwarcznych przez oho­
nimum wegetacji, nie daiąc im perspck wiązko,; Te zorgani:r.owanic o<,hronek. 
tyw polepszenia sytuacji materialnej. <l:r.ieclllców, przedszkoli. świetlic, biblio 

Robotnik pracujący 'IN gospodarstwie tek itd. Równocześnie, zgodnie z pro­
obszarniczym przed 1~39 r. był 'lanu- p.-ramem Polski Ludowcj, chcemy, urzą­
szany do pracy ponad ustaloną ilość dzając specjalne kursv szkolenll)we dla 
godzin, pod groźbą utraty pracv - cze- fornali, dozorców, włodarzy itd. stwo­
mu sprzyjało bezrobocie. Ponadto ordy- rzyć im pełne możliwości objp,cia sta­
narie traciły często swą realną wartość nowisk kierowniczych w naszych mająt 
na skutek spadku cen artykułów rol- kach. W ten sposób otrzymamy gw a­
nych.. rancje, że plany uchwalone ha nara­

Najniższe były wówczas płace pod- dach produkcyjnych bedą rzetelnie :vy­
stawowych kategorii robotników rol- konywane przez tych ludzi, ktorzy 
nych. Na przykład robotnicv dniówko- przed rokiem 1989 usunięci poza nrt-
wi stan0wiący 68 proc. ogółu robotni- wias, dzisiaj, w Polsce Ludow~j, staja 
ków rolnych - otrzymywali wynagro- się pełllOWal'Łośóowymi Ide~ownika!l'li 

Sekretar7. generalny Z'N. Zaw. Ro­
botników i Pracowników Rolnych Cent 
".owski stwierdzi.ł, że nowy układ po­
Sla08 niewl'ltpliwie p"~cłomowe znacze­
nip. dla ł'llelm 7.aWOdowN!O na odcinku 
I'oh'idwa pat1~tw()wPgo. Dotychczasowy 
svstcm wynaqrodze1',. bkrącv za pod­
!'tawę uposażenia nip ilo"ć i jakość wy­
konvwane,; pracy, 10('7. przynaleźność 
pracownika do pC'VTI"j kaicf.!orii - ha­
rnoW:łl WZł'ost ~I:vdainoś('j pracy i sta­
n?wił pr7.eszkod<' w wallc o ,'vykona­
me i przekroczenie planu wytwórczego • 

CZYTAJCIE 
dzenie o 50 proc. niższe. Tego rodzaju gospodarstw rolnych. wspołodpowle-

I system płac w rolnictwie, oparty o wy- dzialnymi za ,'eaJizacjtt odbudowy gos 
zysk świata pracy, był możliwy jedynie podarczej kraju, 

GŁOS RAOOMSZCZANSKł" l w :va:unkacl~ przedwrześniowej san~- Nowy układ o pracę stwarza gru?-

W praktyce S'l'S1P111 ten umożUwił w 
wiclq wvp~dkach le!,ceważenie pracy 
przez mmej uspołcrznionvch robotni­
ków. którzv pracuiąc mniej niż inni, 
7.arahiali tyle, co robotnicy produktyw­
ni; ~1an ten wywoływał rozgoryc:zenie 
<'!srod ogól 11 nrarowników rolnych. 
Reforma polityki nła(' uh''''alooll w no­
Wf"j umowie zhio"o ~rei ie!"1 rlnniosła 
:d')bvczą }'ohotnih)'W i I:caliz<lcją icl~ 
7ądań . w tei rh;:('rh:ini ", wy uwanych 
n"itatmo na setkach zjazdó 'V i narad. 
Umowa normuje WVP'łrtl"l)(hen;c na nQd 
st~,~:ie wyJwllanych jednostek w~;daj­
n?scJ pracy, wprowar1zrtiąc w ten spo­
sob sy!"tcm prem'i, któ""ch wysokość 
.le"t 117aJpż.,iona od m'"do'oczenia obo­
wiązuiących norm. UtnOWF\ zachowuje 
dotychczasową wysokość świadczeń w 
naturze przy przepracow~mill określo­
nej iloiki jednostek wyc1ajności pracy. 

" • cyJneJ PolskI, ·w warunkach ustroju Łowne podstawy do dalszego rozwoJu 
kapitalistycznego. i wzrostu mocy gospodarczej majątków 

W przeciętnych gospodarstwach ob- państwowych, a konsekwentnie prze­
szarniczych stosunek procentowy robo- strzegany, - zapewni poważny wzrost 

~,"IT l'r'r 'lI 'I 1 111U~1'lIml"I\'II IHI ;,llIlllll!'mnl 'III'II"I II MI UIIII"I"II, I/II'lnIIIHI'I'III'I:II" 1 "" I I, I I 1"1 1'11 '1'11'111 1 '1'11111/11'11111. '" 111:1 l 'II.:I II'IH 'I'II 1"1"1111' I 1 111'11"1 I I l' II 1 I II I 1 I I I I 1' 1 1'1,1. I II 1 I I 1' 1 I I II 11 '1' 1"1 '1"1"1 I I 

• Narada akt wu mie·skiego . PPR I PS Jednak pracownicy niedbali i uchy­
lający się od pracy musza siG obecnie 
liczyć z możliwością obniż~nia wysoko-

W tych dniach w świetlicy Polskiej Partii 
Socjalistycznej w Radomsku odbyła się na­
rada sekretarzy i aktywistów miejskiCh PPR 
i PPS. Celem narady było zapoznanie zebra 
nych z sytuacją polityczną i zadaniami ja­
kie stoją obecnie przed członkami PPS i PPR 
na nowym etapie współpracy obydwu partii 
I'obotniczych, współprac.v wiodącej do jedno­
ści organicznej. Szczegółowo omówiono spra_ 
wę wS'Pólnego szkolenia cuonków obu brat­
nich Partii. 

Zebranie zagaił przewodniczący Komitetu 
powiatowego PPS tow. Słarostecki, zaprasża­
jąc na przewodniczącego konferenCji I-go se­
kretarza Powiatowego Komitetu PPR tow. Mi 
chałowskiego Zygmunta. 

Zagadnienie wspólnego szkolenia ideolo­
gicznpgo zreferowali obszernie tow. Staro­
słeckl i tow. Mich&lowski. Postanowiono, że 
~łuchaczami wspólnych kursów będą robotni-

Porady prawne 
Właściciel domu z Koniecpola. - Pi­

Sze obywatel o swoim utrapieniu z lo­
katorem, który zalega z komornym i nie 
chce się przyczynić do remontu dachu 

przez pokrrcie części kosztów, na co 
wszyscy inni lokatorzy ChętniE> się zga­
dzają. Poza tym tenże lokator daje się 

we znaki mieszkańcom domU przez wy­

lewanie nieczystości na podwórze i wy 
rzucanie śmieci nie do ogólnego śmiet­

nika, lecz tam gdz.ie mu się spodoba. 
Oczywiście, Ob. ma prawo wystąpić 

do Sądu z żądaniem eksmisji lokatora, 
który zalega z uiszczeniem komornego 
przynajmn:e j za dwa okresy płatności, 
r":wnież i za zanieczyszczanie posesji , 
jakiego się dopuszcza. 

cy, z wszystkich fabryk i instytucji z terenu I nym szkoleniu kadr partyjnych. 
miasta Radomska, członkowie PPS i PPR. Z~- Zebrar;ie zako11:;z~no o?śpiewanie~ ,,~zer-
brani z entuzjazmem przyjęli uchwałę o wspol wonego Sztandaru l "Mlędzynarodowln . 

Plenum Powiatowej Rady Narodowej 
W dniu 31 marca rb. o godz. 10-ej 

rano w sali Powiatowej Rady Narodo­
wej w Radomsku przy ulicy Kościuszki 
Nr. 7 odbędzie się posiedzenie plenar­
ne Powiatowej Rady Narodowej z na­
stępującym porządkIem dziennym: 

1) Odczytanie protokółu z poprzed­
niego zebrania. 

2) Zaprzysiężenie nowych członków 
P. R. N. 

3) Sprawozdanie Przewodniczącego 
P. R. N. 

4) Sprawozdanie Starosty Powiatowe­
go. 

5) Sprawozdanie prezesa ZwiązkU Sa 
mopomocy Chłopskiej, 

6) Sprawozdanie prezesa Gminnej Ra 
dy Narodowej w Gidiach. 

7) Przyjęcie zmiał') w zatwierdzonym 
budżecie przez Wojew6dzką Radę Na­
rodową · 

8) W~'bór dwóch członków do Wy-
działu Powiatowego. 

9) Zalesienie nieużytków i 
10) Wolne wll :oski. 
Obecność wszystkich obywateli - rad 

nych obowiązkowa. (j) 

, 
Przydziały żyw o lowe 

Międzynarodowego Funduszu Pomocy Dzieciom 
W tych dniach powiat radomszczań­

ski otrzymał od Międzynawdowego Nad 
zwyczajnego Funduszu Pomocy Dzie­
ciom przydziały żywnościowe dla 8-miu 
gmin najbardziej potrzebujących pomo­
cy. Przydziały otrzymały : miasto Radom 
sko, gmina Radomsko, Dobryszyce, Bru­
dzice, Radziechowice, Dralnice, Gosła­
wice i Pławno . 

Przydział na dziecko do lat 3-ch -

z • miasta 

względn ie matkę karmiącą lub ciężarną 
wynosi 1,24 kg, mięsa konserwowane, 
go, 1,~4 kg . mleka w proszku i 102 gra­
my smalcu. Przydziały te są wydawane 
w punktach Opieki nad Matką i Dziec­
kiem w wyżej wymienionych gminach. 

Jak s:ę dowiadujemy ze źródeł miaro· 
L~jnych, przydziały w powyżej poda­
nych ilościach będą wydawane w ciągu 
6-c iu miesi ęcy co miesiąc. 

• .. 
I oWla 

ści świadczeń. . 

System ten stwarza wszvstkim rl')­
botnikorn równy start do wsnółzawod­
nictwa pracy i otwie1'a rozległe możli­
wości znacznej podwyżki płac. I tak np. 
przy orce na ziemiach lekkich płngiem 
jednoskibowym w parę koni - fornal 
zobowiązany do Z8.oranirt n.!) ha ziemi, 
orcmiowany .iest za k'lżdv l pro('. nrze­
kroczenia tej normy dopłatą 4.5 7.1, co 
oznacza. źe przekracz~i :}{' norme tylko 
o 20 proc.. zarahia dodatJ,owo 90 zł. 
dziennie. Ilobotnik clnió\:vl~owy, prze­
kracz::l.i::!cv przy sadzeniu kartofli ob­
szar 0,4 hel otrzymuje Z::l. 1 proc. prze­
kroczenia te; normy 3,8 zł., co przy 
przekroczeniu normy (1 20 nrnr::. ozna­
cza nodwyżkę zarobku o 76 zł. dzienllie. 

Nalc>ŻV porlkreślić. że ~asac1nicze nor 
mv są łatwe do przekroczenirt w daleko 
większym siopnill niż podano w po wyż­
:>zvch przykładach. Premie ola pracow-
ników umysłowvch uzależnione są od 
n~ólnvch wyników pracy stanowią 
hodziec do rozwijcHlia iniciatvwy w 
Id~rllJ1kll f.hl1iżcnia 1,o;';7tó"1 wJasnycll 
Jlrodnkdi drogą racjonalnej organizacji 
nracy. 

,Jodnocześnic nnwv 7hiI'\1'f1W'y ukłaa 
nracy ozn8C"7.:::I (l<ll"i7" l'fO'7c:··","-",~ie zdo- , 
h:vcz;v soc.ialnvch ~1t? i ~wladczeń 
Ofr7Vnl',,'vanych proz,,-.: rnH·""1l'JH~9. 

Dalej umowa nr7.l'wirhd ... 7:lłożenie 
kas zaopatrzpnia dl<l prl'lC'owników pań­
stwowe,~o ~ektora rolnictwa 7, fundu­
szem za kłarlowym. pCl'v~ta 117m 7. dobro­
wolnych wpłC't pr- rownikóH, i subwen­
cH prac0dawcó·'v. Do C?f\"l1 ""r~rn 'adze­
nia ustawower,o 111)"'>:ni€,('7"nia na sta­
ro~r - UP'10W;1 7.ohm·,i. zn;f' 'wncodaw­
c~ do wynłacania 730patr?'P'1la pracow­
nikomrolnym i id, ror"rl""m. którzy 
nahvli odpowiednie pr~ "a. 

Uwaga! Dział "porad prawnych" w 
"Glosie Radomszczańs kim" jest bezplat Staraniem Związku Samopomocy 
ny. Listy z pytaniami należy kierować Chłopskiej w Radomsku zostały zo~ga: 
dn Redakcji "Głosu RadomszC7ańsk ie- nizowane 3.miesięczne kursy krOJU l 

go" - Radomsk o, ul. Reymonta Nr. 39. I szycia w Woli Roszkowskiej, gm . ~iel-
gorrh'ny i w Płoszowie, gm. Goslawlce . 

Dalsze świadc7.E''''j, ::::"\("~~1~" I)he;mu­
pomocy Chłopskiej w Radomsku rozpo- ja nłatne mlnp\' or1 12 ot) 20 dni w 
częlo przydzielać nasiona ogródkom la roku. w zależności od przepracowanych 
planowanym przez instruktorów. lat. W rll7.ic ('horn],v pracf1dawca zo1:io-

* * * wiąz~1Dy jrst no wyr1rt U mnlf'1 nracowni-
W t~'ch dniach nastąpiła w Radomsku kowi natunllii nr IW f':i "'Y~f1I{ o~d, do-

Ceny oiłoszeń 
W GŁOSIE RADOMSZCZA~SKIM' 

la teklItem Nekr. Drobne 

do '70 mm 
od 71-120 mm 
od 121-200 mm 
od 201-300 mm 
powyżej SOO mm 

30 2S 2S d za wy 

45 
60 
75 

" 

40 
55 
65 

aG 

rat P087Uk. 
pracy tS d 
za wyraz 

Kursy prowadzone są przez mistrzy-
r, ię krawiecką· . 

'" * .• 
Zarząd Straży Pożarnej w Radomsku 

otrzymał od PZUW 60 tys . zł . Za te pie­
niądze Zarząd zakupił nowe opony do 
beczkowozu i wyremontował wóz. 

" * :(I 

Koło Gospodyń przy Związku Samo-

reorganizacja Powiatowej Komendy starczenia furm::lpl··i dl:1 lf'kar7.fI do cho-
Wychowania Fil.ycznego Przysposobi e .. ~"." lllb od".! rotnie. 
nia Wojskowego.. W świetle przvto C7,01,\VC"h wyżej zdo 

W dawnym I?kalu W,F. 1 pw. powstał b:'cz:v socjalnych i unormowania spra­
Urząd Kultur~ FIzycznej l..r0wlat?~wa KO- I v..'Y uposażeń - 1Hllowa j~'\t przykła­
menda "Słuzby Po.lsce. PO~latowy;n dem rozwiązania harmonizującego za­
k~mendantem "Sluzby P?lsce został I równo z intel'esami rzesz pracowni­
mIanowany p~r. Augustsrnlak, dawny ko czych jak j unal'odowionych przedsię-
mendant WF l PW. (d) biorstw rolnych. 

Dział ogłoszeń: Piotrkowska 55, tel 111-50. Konto PKO vn-1505. ZI1kł. Graf. RSW "Prasa". Administracja "lie p~'jmuje odoowiedzialności za terminowy druk ogłos~eń. 
W:cIawca:. WOj4 Xomitet PPR 'tV LodzL '){emitet Recłuey'jny. Red... i :Ullf, Łódź, PiotTlrcwska 86. Telefoll\1~ Redaktor Naez. 216-14. Sekretariat 254 .. 21. Red. nocna 172-31. 

., 



SlW·OWY T-EĄ TR WOJSKA POLSKIEGO 

D.zR§ ~ l]IOdz. 19 min. 30 sztuk!! jednego z 
~ amorów Francji współczesnej 
ir~ Sadtela ~i\ Z Z:ASA'DA-

~ w wieku szk.ol-n,31m me posiada 
J)l"8lA'8. wstępu na widownię. 

Po I'CIZpOCzędu llrzedstawlen'a publiczlIOŚć 
DIl wid wnłę wpuszczana nie będzie, 

TEATR POWSZECHNY TUlł 

Dziś·o godz. 19 min. 15 "OMYŁKA", BOle-I 
sława Prusa. 

Passe-partout nieważne. 
Po rozpoczęciu pl7.eiIstawl.enia publiczf10ŚĆ I 

n-a wldown\ę wpuszczana nie będzie, 

'l'EIl1Rt KAMERlALNY DOMU ZOŁNfERZA 
ol. Daszyf.sIciego 34. i 

!)eiś i codziennie o godz. 19,15 komedia l 
~r'a "SZKOŁA ŻON". l 

Teałr "SYRENA". Traugutta 1 

Dziś 2 razy o g.odz. 1-6-tej i 19,30 ,.AMBA- ; 
S!\1DOR". ! 
T&\1BR KoOMEDII MUZYCZNEJ "LUTNIA" 

Piotrkowska 243 

Codziennie o godz. 19,15; w niedzielę o godz. 
15~0 - "ZEMSTA NIETOPERZA", operetka 
w 3-ch aktach J. Straussa w premierowej ob-
sadzie. . 

T-eatr "OSA", Zachodnia 43, tel. 140-09 

. ~ziś! codziennie o godz 19.30 
II; l św~ęta o godz. 16,30 i 19,30 
Z:tl.CZYNA". Sala dobrze ogrzana. 
ckieży nfedmwolone. 

w ni'!dzie­
"COŚ SIEi 

Dla mlo-

KIN/ł 
ADRIA - "Symfonia pastoralna", godz. 16,30, 

1~,30, 20,30: w niedz. 14.30. 

BAŁTYK - "Nicholaus Nickleby", godz. 16. 
HI,30, 21; w niedz. 13,30. 

BAJKA - "Nippotrzebni mogą 0dejść", godz. 
15,30, 18, 20,30; w niedz. 13. 

GDYNIA - "Pro.gram Aktualności Kraj. i 
Zagr. Nr 5, godz. 1:l, 13, 14, 15. 

GDY~IA - "MI'. Smith jedzie do Waszyngto­
nu , godz. 16, 18,30, 21; w niedz. 13,30. 

HEL - ,.Skradziona sława", godz. 17, 19, 21; 
w niedz. 15. 

MUZA - "Wieczna Ewa", godz. 18, 
iliedz. 16. 

POLONIA - ,.Panl Miniver", god2. t6, 18,30 
21, w nied.!!:. t3,30. • 

PRZEDWIQSNIE - "Pościg". godz. 17, 19, 21; 
w niedz. 15. 

ROBOTNIK - "Dwulicowa Kobieta", godz. 
17, 19, 21, w niedz. 15. 

ROMA - "Dziewczę z Północy", godz. 16,30, 
18,30, 20,30; w niedz. 14,30. 

REKORD - "Mężczyźni w jej życiu", godz. 
16,30. Hl,3D, :<'0 "fi 1\ nied7.. 14 '0. 

STYLOWY - ,.Pod dachami Paryża" godz. 
16,30, 18,30. 20,30; w n!edz . 1430 ' 

SWI~' - "u kresu drogi", godz. i7, 19, 21; w 
medz. 15. 

TĘCZA - "Pod dachami Paryża", godz. 15, 
17, 19, 21; w niedz. 13. 

TAT.RY - .,Ciche Wesele", godz. 17, 19, 21; w 
medz. 15. 

WISŁA - "Zielona Dolina", godz. 16. 
21; w niedz. 13,30. 

WŁOKNIARZ - "Niebo czy piekło". 
15, 17, 19, 21; w niedz. 13. 

WOLNOŚC - .,Hn"l7i'-- Fr"lmpnt". 
16,30, 18,30, 20,30; w niedz. 15. 

18,30, 

godz. 

godz. 

ZACHĘTA - "U progu tajemnicy", godz. 
16,30, 18,30, 20,30; w niedz. 14,30. 

Program na wtorek 30 marca 1948 r. 
12,04 Dziennik południowy, 12,25 Koncert 

rozrywkowy. 12,5 0 (Ł) Wspomnienie o Romu­
aldzie Mielczarskim. 13,00 D. c. Koncertu. 
13,20 Przerwa. 14,00 Recital fortepianowy Ry 
szarda Baksta. 14,30 Audycja dla dzieci. 14,55 
(Ł) Aleksander Brailowski - pianista - cho­
pinisla. 15,10 (L) "O klechdzie sieradzkiej". 
15,20 Wiadomo~ri lókalnp 15,2:1 (f,) l"elielo11 
s.portowy. 15,30 (Ł) Rozmaitości. 16,00 DZlen 
nik. 16,25 Kącik szachistów. 16,30 "Gorącz­
ka łososiowa" pog. 16,40 Skrzynka techniczna. 
16,50 Ze świata radia. 16,55 .,Tragedia Ba­
biliskiego" słuchowisko. 17,35 Muzyka. 17,45 
"Organizacja opieki nad zabytkami przedhi­
storycznymi". 18,00 "Mo7.aika muzyczna". 18,45 
"Zaklęty dwór" ppwieść Walerego l'~ozjt1skie­
go. 19,00 Rccital śpiewaczy Paula Nyri (bas­
baryton). 19,20 Najpiękniejsze melodie. 
21,00 "Radzieckie utwory symfoniczne". 
22,15 Mt!z~'ka r07.r", .. l-~,~,~ ""~" (1',) Kon­
cert życzeń (rz 1-<;za) '2?- ,,7 'ł,) Program na 

_ G L O 'S 

Ze sportu 

av " 
" 

- 4: ew 
Z3nrezeBtowah są w Łodz; ~ 

• • 
natlepszei strony 

W pierwszy dzień 
'viąt Wielkiejnocy 

1U stadionie ŁKS-u 
odbyły się między­
narodowe zawody 
pomiędzy drużyną 
T ligi czechosłowac­
kiej - "Trnavą" a 
Widzewem. 

Jak było do prze­
widzenia, mecz ten 
zakończył się po­
rażką łodzian. Sa­
ma gra była intere­
sująca, a Widzew 
t;dyby wykorzystał 
wszystkie dogodne 
pozycje podbram­

kowe do przerwy, zapewniłby sobie lepszy 
wynik cyfrowy. 

Grę niedzielną możn~ by podzielić na 
dwie części; w pierwszej, trwającej do 22 
minuty zespołem lepszym był Widzew, a 

'w drugiej ostre pazm'ki pokazali goście. 

TRNAV A TO DOBRY ZESPÓL 

c~ła p~moc oraz. skrzydłowi. Po~kreślić I czyk zdobywa prowadzenie dla swych 
rowmcz wypada, .'e lew v .pomocmk roz- barw po wygraniu pojedynku z bramka­
porządzał s~lnym strzalem l często odgry- rzem "Trnavy". W dwie minuty potem 
wał rolę szostego napastmka. za rękę na polu karnym gości, sędzia dyk-

tuje rzut karny, który zamienia w drugą 
EKSPERYMENTY WIDZEWA bramkę Cichocki. strzelając nieuchronnie 

Widzew korzystając z rozgrywania to- w prawy róg siatki. U gości skrzydłowi 
warz:yski~h spotkań, czyni eksperymenty inicjuj ą a taki, lecz środkowa trójka cierpi 
na mektorych pozycjach. Dość niefortun- na impotencję strzałową· W 24 min. lewy 
nie wypadły one w ubiegły czwartek, na- łącznik gości zdobywa pierwszą bramkę 
tomiast lepiej w niedzielę. Nie udał się dla swych barw, a w 30 min. prawoskrzy­
tylko występ Wrób~a po przerwie na skrzy dłowy wyrównuje. W 35 min. łodzianie 
dle. Szereg sytuaCJi zaFzepaścili Gbyl i n:arnuj ą dwie "murowane" pozycje. Mu­
Fornalczyk, który uczestniczył tylko w slał po przeciwne i stronie broni dwukrot­
zawodach w pierwszej części meczu. Ci- nie z powodzeniem. W 39 min. prawo­
chocki hołdował zbytnio hyperkombinacji skrzydłowy podwyższa wynik do 3:2 dla 
a nadewszystko ciągłemu cofaniu się z pił- Trnavy a w dwie mi.nuty potem pada dla 
ką w stronę swei bramki. gości czwarty goal ze strzału "samobój-

czego". 
Zespoły wystąpiły w następujących 

składach: 

"Trnava": Podkorec, Kuzon, Berediko­
vic, Marko, Stankovic, Pastucho, Papp, 
Ulche, Maletirski, Trbensky. 

Widzew: Musiał, Reszke, Kopaniewski, 
Słaby, Konarski, Nowiszewski, Marciniak, 
Gbyl, Cichocki, Fornalczyk, Wiernik Ka­
zimierz. 

PO ZMIANIE S'l'RON 

ZAPOWIADAŁO SIĘ NIE ŹLE 
"Trnava" zaprezentowała się z jak naj­

lepszej stror.y. Wprawdzie w zawodach z 
Widzewem goście nie wysadzali się zbyt­
nio, zwłaszcza w początkowych minutach, Początkowe minuty ni-e' zapowiadały, że 
potem zaczęli natomiast traktować mecz Widzew poniesie tak stosunkowo dużą 
zupełnie na serio. Krótkie podanie, dobra porażkę. Ł04zianie mają za sprzymierzeń­
gra glową, doskonałe opanowanie te ch- ca wiatr. Boisko o niebo lepesze niż na 
niczne - oto krótka charakterystyka ze- zawodach z "NusIe", jednak teren ciężki, 
społu gości. Nie należy też zapominać, że szereg pozycji marnują zapaśnicy Widze­
w Trnavie bierze udżiał kilku pierwszo- wa. W tej fazie gry lewy pomocnik gości 
rzędnych zawodników czechosłowackich. ~ popisuje się niezwykle silnymi strzałami 
Stosunkowo najleriej wypadł bramkarz,' na bramkę Widzewa. W 20 min. Fornal-

Po zmianie stron Widzew gra bez For­
nalczyka z Wl'óblem na prawym skrzydle. 
Ju~ w l-szej minucie środkowy napastnik 
gosci uzyskuj2 piątą bramkę. W 7-ej min. 
prawoskaydłowy podwyższa wynik do 
6:2 'dla TrnClvy. W 9-ej min. Cichocki usta­
la wynik dnia. zdobywając trzeci punki 
dla Widzewa. W tej fazie gry zaznacza się 
wybitna przewaga zespołu gości, Móry 
opanowuje całkowicie sytuację. Bramkarz 
Musiał nie ma okazję do wykazania swych 
pierwszorzędnych walorów. Sporadyczne 
wypady łodzian nie są groźne i nie zmie­
niają cyfrowego wyniku na korzyść Wi­
dzewa. Zasługuje na podkreślenie rzut 
wolny, bity w 31 minucie przez Gbyla, 
który z ledwością broni bramkarz gości. 
Zawody prowadził dobrze p. Naporski. 

Publiczności około 5.000. 

Ł S też przegr wa, ale ty ko 3:4 
Unia ataku "Czerwonych Koszul" nawalała.-Hogendorf na lew·ym skrzydle zawiódł 

maI pewni porażki gospodarzy. I rzeczy -! dobry był również Karolek. Łącz słab.y . 
wiście ŁKS przegrał ,ale w stosunku by- ReasumuJąc ogólnie, gdyby nie rażące 
najmniej kompromi.tującym, bo 4:3 (2:2). błędy w linii ataku gospodarzy, wynik 

W drugi dzień 
Świąt na stadionie 
ŁKS-u zebrał się 
12 - tysięczny tłum 
zwolenników piłki 
nożnej, aby na tle 
..Trnavy" przeko­
nać się, jakie w 
chwili obecne; prze 
mawiają za ŁKS-em 
walory i jakie dru­
ga nasza drużyna 
ligowa ma jeszcze 
zasadnicze wad y. 
Co do wyniku ci, 
którzy oglądali już 
Czechów poprzed­
niego dnia, byli nie-

Do przerwy gra była wyrównana. Czesi 
grali chwilami może zbyt ostro, pomimo 
tego jednak gospodarze prowadzili nawet 
2:0. Tak, jak w drużynie Widzewa byliś­
my świadkami różnych kombinacji ekspe­
rymentalnych, to samo obserwowaliśmy w 
szeregach czerwonych koszul. Hogendorf 
naprzykład grał wczoraj na lewym skrzy­
dle, a Baran na prawym. Kombinacja ta 
jednak zawiodła. Baran wprawdzie był bar 
dzo dobrze obstawiony, Hogendorf jednak 
na tej pozycji absolutnie nic nie pokazał. 
Dobrze dość wypadł wczoraj Janeczek, 

• 
I CSR grają jutro w Łodzi 

z rel1lezentacią opartą na Zrywie i HKS-ie 
JulIo w sali polskiej YMCA o godz .. 19-e'j I ' Skład reprerent-acji ŁodU, Jotóry zmierzy 

będziemy gościli kobiecą reprez·eil'tację C'Le- się jutlTo :z Czeszkami (pod wz.ględem ... ~ro­
chosłowacji w kOl5zy- stu już przegrał rz; Czeszkami z kret€'5em, każ­
kówce, która w czasie da bowiem zawodniczka czeska ma około 1 m. 
świąt rorzegrała s.po.t- 74 cm.) wyglądał będ2'lie następująco: 

kania z reprezentacją Glażews<ka, Janicka, Grusz,czyńska, WożIria 
Polski i Wa.rszawy. kiewiczowa., Łukasik, Juckiewiczowa. Nowa­
C'Le&Z'ki j}fzyjeżdżajq kowa, Zakrzcw&k-u i Solarzówna. 
do ŁodZI wskladzie 
n/lbtępującym: Schei-
nostova (21 lat), Frag- Po!rom Polek w Warszaw~ e 
nerova ('lat 20), Mer­
kOlltova (lat 22), Miro 
vioka (lat 23), Kopac­
kova (lat 21), Dir·ecka 
(lat 23), Va,gnerova 
(lat 22), Tomaskova 
(lal 21), Buckova (lat 
24). 

Wcz-oraj w Wars'Lawie odbył 5Jię mecz mię­
dzy,państwowy Boilsk:a - Ozechoslowacj.a w 
;koszykówce żeńskiej. Dru.zgocące zwydęstwo 
odniosły C-z·e.szk.i 67:26 (41:10). 

W środę reprezenlacja Czechosłowacji ro­
zegra w Łodzi mecz jako repr.ezenlacja Pragi 
z reprezentacją Łodzi. 

Dalsze zgłoszenia do 
Warszawa-Praga- Warszawa 

yśclgu 
Wyścig kolarski 'Varszawa - Pra­
ga - Warszawa organizowany przez 
redakcja "Rudego Prava" i "Glosu 
Ludu" w dniu l-go Maja wzboga­
cił s~ę o dalsze (lwa zgłoszenia. -
l;:olarzy Albanii i Triestu. 

Dotychczas wpłynęły do wySClgU zgłoszenia 
JUl,stępll.i~.tC~·c-l, liań~tw: .Jugo sławii. Czer'hosto­

wacji, Włoch, Rumunii , Węgier Albanii (15 za­
wodników), Bułgarii (7 kolarzy) i Triestu (1 
ekipa 5 kojarzy). 

-----------------
Mjstrzost~a kl. A 

meczu mógłby nawet byc inny, W drugiej 
połowie gra ŁKS-u zupełnie nie kleiła się. 

O walorach Czechów piszemy w spra­
wozdaniu z meczu z Widzewem, nie bę­
dziemy się więc powtarzać, dodamy jesź­
cze tylko, że wczoraj przede wszystkim 
rzucała się w oczy b3.rdzo dobra gra linii 
pomocy. 

VI drużynie gospodarzy po przerwie 
bronił bramki Styczyński, który już obec­
nie można to śmiało powiedzieć, nie do­
równuje Szczurzyńskiemu. Po przerwie 
prowadzenie objęli znów gospodarze, ale 
wkrótce Czesi wyrównali, a zwycięską 
bramkę zdobyli w 40 minucie przed kQń­
cem meczu po rzucie z rogu . 

Bramki dla ŁKS-u zdobyli: Janeczek 2 
i Baran 1. Mecz sędziował dobrze p. Roma­
nowski. 

Z Polonią remis - Legia 
pokonana 

Po wizycie w Łodzi dJrużyna cze~ka "NU6-
le" rozeg·rała w cza: ie świąt dwa spotkama. 'W 

Warszawie, remisując z Polonią 2:2 i zwycię­
żając Legię 5:1. 

W drużynie w.affiuwskie',i n.ajsillniej wy­
padli. dwaj r€<prezootaalci Polsłci Wasiak i 
.Szczurek 

ŚUJieto -na boiskach Polski 
Warla - Cechie Karlin (Praga) 5:3 (2:3) 

niedziela. 
Warta - Cech le I<' ... arr-lm (Th-aga) 2:0 (1 :Q} ~ 

poniedziałek. 
Ruch - ZiliJn.a 4:2 (3:2). 

AKS - Sarmacja (Będzin) 4:2 (0:0) 
Rymer - Gedania 5:1 (2:0) . 
Cracovia - Sleska pstrava 1:1 (1 :1). 

PLENUM Z_ RZĄDU 
:iutro, lok . 2:3 00 ?~la1. \\"odom _ d7iC'nni~a l TUR (Tomaszów) - B('~"f- (Zgierz) 3:3 I 
23,15 Prn'!l'am 11" :'.11I'Q 2~.::l0 (Ll T,nncert. ZY-l Mp.cz o mistrzoRtwo KI. A pomiędzy TUR- i 

Bramki dla .. Boruty" zdobyli; 
Reiter. Dla TUR-u: Kwarci!\ny, 
JCobyłecki. 

Heidrich 2 
~tróbs'ki Zarząd Lódzki ZWM zawiadamia, że p}~­

narne posiedzenie ZRrządu zn~taje przełożn­

ne na dzień l-ilo kwietnia b. r. - god:z. .. 
czeń (cz. II-ga). 23,59 Zakończenie audycji i cm (Tomaszów), :lo Bornt<t (Zgierz) z:akOńCZYIJ i 
Hy:nn. się wynikiem remisowym 3:3. Mecz sędziował p. Górski 

• 


